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> na a drigiem posiedzeniu Rady Sianu 
tany został wniosek p. Marylskiego, żą- 
dający przywrócenia: obieralności sędziów po- 
Upe do au-. 
strjackiej, — a to zgodnie z ARTEK ustawą 


odcz EOG 5 


- koju na terenie okupacji niemieckiej 


organizacji śndownictwę. 


pisami obieralności sędziów i ławników gmin- 
nych według ustawy o jądach gminn. 
wiązującej w Królestwie Pólskiem pi 
pacją prometa i meetris ka“. 


czej, i mieliśmy jedynie ikoła taja I i „podr 
wa jego generałów. $ 
Niedość 
Carowładztwo, wprowadzając do 


Polskiego w 1876 r. sądownictwo w języku. 


syjskim, stanęło przed zagadnieniem 2 jednej 


_ strony braku czyziowników - sądowników Mo- 


skali, „chętnych do pojechania na kresy, — z. 


drugiej musiało liczyć się z pustą kasą pań- 
á we ka- 


pieg =— Po wojnie tureckiej, -—— państwo! 
sy rosyjskie. były wyczerpane, budżet wykazy- 
wal olbrzymi deficyt, kredyt zagraniczny wy- 


Bote utrudniony, a nawet niemożliwy, kurs ru- 


bla papierowego kolo 33 — 36 kop. w złocie.. 


W. tym celu, z początku tylko połowa po- | 


sad w sądach okręgowych, jakoteż w Izbie są- 


dowej została obsadzona przez Rosjan, połowa . 

| narazie pozostawiona Polasom, W sge 
koju, najważniejszych -— położenie by- 
ak cięższe. Tylu ludzi, czynowników do- 
phla nie było skąd wziąć, — a na „ża~ . 


Haa bylo. ąda WIERY JOW. niechaj się z prawem porają.. 


joweg 


A 


jsiądki przez sąsiadkę, w 


pyle k kto, -—— A ponieważ i sąd 
nad podda tymi istniał W mózgach 

starshurski ałej swej okaza- 
ktesów stworzono sądy 
były dla hidności miej- 


Z à i i pi zają wyraz 
„rosyjski“ - — ży mówią tylko: paora z prze- 


prawodaw- 


jednak i chcieć, task także mów. 
Królestwa 


zo na dwie gałęzi: sis. Gale] 


i 8 m ainne AW bai R) nie sądów możliwie doskonałych, 


i Eae. WOW | niezależnych i i bezpartyjnych. 
Ch s TA już śni a Tudzi i 
p roa i iekopważenia ludu wiej- 


ka niego faiis tak polami pięk-- 
k rosyjski, jest zbyteczne, gdyż drobne | . 
| D askodę W zbożu, o potrącenie świnia- | 


l dziedzica nad | 
lat 4Ż.., = Ale AB 
ufkiem o 


= kradzieże drobne może. 


e były na handlu, | 


= * Zagadzii ! to, zagadnienie tachowości, | 


dzenia: wprost przeciwnego. — — Piszący te sło- | 
wa przed laty kilkudziesięciu stał się właści- 
| cielem 9 włókowego folwarku, odległego od 


torf na miejscu, budynki śliczne, inwentarze 
kompletne. Folwark na hipotece. nie miał na- 
wet. Towarzystwa. Zdawało się, że taki wła- 


żądam wielkich dochodów z folwarku, ale 
przecież nie nie. dołożę. Gdzie tam; do fol 


tylko sądownictwem, wymiarem  sprawiedli- 
wości bez zabarwień partyjnych. Najmocniej. 
jestem przekonany, że każdy przyzna: w Pol- 


sprawiedliwości, - 
wpływów stronniczych, na całym obszarze 


2 wedig której iniaty ACR czynione działy osad 
"|. włościańskich; jednak „instrukcji“ tej nie WY 

|. dano nigdy. — Słowem w sądach gminnych za- 
panował taki chaos prawodawczy, oparty na 
tysiącach watpliwości prawnych, że tylko. do- 


świadczony adwokat specjalista mógł jako ta- 


: ko dawać sobie radę z nawałem przepisów, 


wyjaśnień, wyroków senatu i t. d. Ale — do- 


skonale dawał sobie z tem wszystkiem radę 
„każdy dziedzie, obrany na sędziego gminnego. 


Taki nowy. sędzia gminny miał tylko jedną: 


„trudność: doboru. sekretarza. Jeśli sędzia miał 


sekretarza dobrego, rutynistę —- wszystko szło 


„doskonale. — Sekretarz wszystkie formalności 
prawno-biurowe załatwiał samodzielnie, 


sę- 
dzia (a nawet poprostu pół-piśmienny ławnik) 


| | | niechanicznie je podpisywał, — zaś przy sg. 
|| dzeniu, sekretarz znakomicie ułatwiał pracę 
i | sądzenia — wpróst wyszukująę i tłómacząc se 
-dziemu przepisy prawa. Jeśli nie mógł znaleźć 
SE, | przepisu, dogodnego dla strony popieranej 
+ | przez siebie, sekretarz ore sędziego, że 
l T k bye. musi, 

i, | ; I wszędzie, i: zawsze, na calym obszarze 


H sekretarz sądu gminnego. 
edstawię czytelnikom z innego. „punktu wi- 


Warszawy dwadzieścia kilEą wiorst. Folwark 
był idealny: figura dobra, łak dwukośnych 
blisko włóka, lasu i zagajników ponad trzy, 


ściciel. miałby prawo. powiedzieć sobie: nie | 


warku Þez długu, piszący te słowa  dokładał 


rocznie, nie wprowadzając żadnych ulepszeń 
po sześć tysięcy rubli z praktyki adwokackiej. 


Po dwóch latach ratował się ucieczką; sprze- 


dał. Tak gospođarowsd, jak powo acc 
„de sądzą, ść 


` Trudno i darmo. Sadom: mysi być li 


sce nie może być sądów stanowych; winno ist- 
nieć sądownictwo celem li 
jednolite, 


państwa, jednakowo działające, fachowe, 
obznajmione ze swym warsztatem; rolnicy 
winni ulepszać swój warsztat Rolny, RZ 


- Dążeniem każdego polskiego ministerjum 
sprawiedliwości powinno zalem być stworze- 
HAGROWYCH, 


"Takim zás może być tylko sąd zawodo- 
wych prawników, których liczba zupelnie do- 
stateczna obejmie prędzej stosowne stanowi- 
ska, niźli wybory WETY to uczynić. 

Browia. 


dy ję Y ti Gaia 
z Kijowa donosi jeden z korespondentów: 
"Gdy idzie się Kreszczalikiem na widok 


pięknych strojów, eleganckich nowych garni- 
turów, zgrabnych. żółtych kamaszy, mimnowoli 


"trzeba sobie zadać pytanie: ile ci ludzie muszą 


zarabiać, aby móc wydać na swe wyekwipowa- 
mie tyle, tyle tysięcy? A jednocześnie tem sil- 
niej uprzytomnia się fakt, że na. peryferjach, 


pomiędzy biedakami wyrobnikami szerzy się 
głód, że dzieci mrą w ostatniej nędzy. | 


_ Jedna rzecz dzisiaj w ia. popłaca: 
spekulacja. 
|. Prasa rosyjska rozrosła się bardzo, 


„Kijowska Mysi“ mienszewicka, „Gotos Kije- 
wa“, masiępca szuiginowskiego: „Kijewłanina”, E 
„Russkij Gotos“ liberalno-oiicerski, a Rabocza- | 
daw- | ja Żiźń', mienszewieka, „Poślednija Nowosti*, 
a -brukowe . — oto codzienna prasa rosyjska. . No: | 
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;k Kuyana Přock.“: Admin. Pabjanioa: 
ZU, Łomży. i Będzinie. | 


. ich wlasnejn sumieniem i zasadami. 
"upadku caryzmu czuli się zobowiązani zacho- 


"w Rósji władzę w swe ręce. Dopiero po wy- 
padnięciu Rosji z rachub politycznych, zdecy- . 


deklaracje jednak Włoch, Francji i Anglji nie 


„Pologne et la guerre“, ałjanci, oznajmiając 


leżna tak pod względem politycznym, jak i € 


brak decyzji i pasywizm, ta polityka założo- 


-chunków. powinni zjawić się ze wszystkiemi: 


ja na spokojne przetrawienie i zasymilowania 


w©sądził już czas, wiele jednak problemów, kió- 
„De, na początku wojny mialy wagę, usiąpiło 


| miły się nowe kryterja. 
| =~ pisze w pay porsa sig 


o G ŁO o s. z E M PR w Królestwie Polskiem 
Zwyczajne: 65 fen. za wiersz petitowy W wzLbóW (na 
stronie sześć szpalt). - 
Brsbne: 10 fen. za wyraz, najmniej 1.00 Mk, 
Bańesłane (po tekście): Mk. 1.50 za wiersz petitowy (Gie. 4 szp. 
. Bekrologi: 1 Mk. za wiersz petitowy (str. 4 szp.). . 
W dzizis handlowym: Mk. 1. 75 za wiersz petit, ee 4 M 
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AZ it; oraz w Sosnowcu, Kaliszu | 


żeń i ustalenia sądów“, Pierwszy zeszyt „U=. 
wag i haseł wypełniły artykuly współpraco+ 
wników i przyjaciół „Agencji lozańskiej"” pp. 
K. M. Morawskiego, Konstantego Platera, Lesz 
Pisma rosyjskie robią | poważną konkuren- | ka Malczewskiego, A. Ładosia, W. Gretlicha, 
cję miejscowym, które wychodzą w formacie o | J, Dobrzańskiego, oraz „notatki“ o życiu poli- 
połowę mniejszym, niż gazety moskiewskie. | tycznem w Polsce... naturalnie pod kątem wi- 


ie), organ ministerjam wojny — re- aj 
I 
Zdarza się, że budki kioskowe wystawią nie- | dzenia polityki pasywistycznej. 


prezentują prasę ukraińską. Wszystkie wymie- 
nione pisma, z wyjątkiem ostatniego, chorują 
ną brak papieru. 


kiedy na okaz jakie pisma moskiewskie, które W. Bernie szwajcarskiem ma niebawem za- 
„ed kosztują minimum ih nb., 0 niękiedy i ~* | cząć wychodzić perjodyczne wydawniewo bro- 
rb., w mig są rozchwytame. baread szurowe pod tytułem „Bibliotheque Polonaise“, 
konkurencję robią gazety benlińskie i wiedeń- poświęcone polskiej kulturze i sztuce, Sa 
skie, które są w Kijowie nazajutrz wieczorem, przekładom z polskich autorów, Inicjatorem 
RDA łem ozn Posh 0 | i eyiea Jot p Zyga Wibo 


Pisma Ulisy z kraja dochodią do Kijowa 
„mmogóle rzadko. Jedynie ratuje Kijów jeszcze 
Galicja, przez którą i łatwiej się dostać i skąd 
latwiej dochodzą wieści. Stamtąd też obaj księ- 
garze polscy, Idzikowski i Gieryn, posprowa- 
dzali stosy wydawnictw, Książki w Galicji po- 
drożały prawie o 100%, ale zawsze są o 100% 
tańsze od RE ONA | gd 
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łernationale Rundschau“ — zamieściło stt 
 djum pióra rosyjskiego soejalisty N. Rubaki- 
na p. t.: „Lenin jako człowiek i rewolucjoni” 
| sta“, Czytamy tam, że brat Lenina, Aleksan 
der Ijicz Uljanow został z powodu brania w 
„działu w mieudałym zamachu na Aleksandra 
I powieszony w roku 1887. Wydarzenie to 
musialo WPIYNać na Mikołaja Tja Uljanowa 
znanego w całym świecie pod pseudonimem 
Lenin. Ojcem Lenina był prot. gimnazjalnym 
w Niżmym Nowogrodzie, gdzie też obaj jego 
synowie na świat przyszli, wyrastając w na- 
stroju nieprzyjaznym dla społecznego syste- 
mu Rosji, rzec można, w nienawiści do niego. 
Nastrój ten wipłynał też na caly kierunek żo- 
ciowy Lenina. 

Lenin, — pisze autor rosyjski — jest czło- 
wiekiem woli i emocji. Jako człowiek woli nia 
walczy już, ale szaleje i zmiata wszystko, co 
mu staje po drodze oporem. Jako człowiek. e- 
mocji zdolny jest do przesadnej miłości i da 
przesadnej nienawiści. Ponieważ zaś na dnie 
woli leży emocja, o tej właściwie mówić nale- 
ży. Pod tym względem Lenin jest szalonym na 
punkcie nienawiści. Ta jest u niego silniejsza, 
niż miłość, a skierówana jest nie przeciw lu- 
dziom, lecz przeciw systemowi, System ten 
nazywa się u Lenina „burżuazyjno - socjalnym 
systemem”, Lenin jest więc marksistą i so- 
cjal-demokratą, czyli jest. przedstawicielem 
bez-osobowej nienawiści owej „Świętej nie- 
nawiści”, która jednak mimo wszystko — nie- 
mawiścią zostaje. Lenin nienawidzi bardziej 
burżujów, niż kocha swój proletariat. Wogó- 
le i miłość jego jest bezosobowa. Tak więc 
miłość i nienawiść otaczają Lenina, niby mur, 
oddzielający go od ludzi. Opanowany on jest 
dlatego bezgranicznym  fanatyzmem i bez- 
względną namiętnością. Ponadto nie znosi on 
mie i to właśnie niezmoszenie niczego innego 
obok siebie i swego ideału jest główą emo- 
cją Lenina. 

_. Tacy ludzie muszą żginąć i ten los czeką 
też Lenina, gdyż śmierć posiada także swoją 
logikę. Jednakże ludzie z typu Lenina nie o- 
puszczają swoich ideałów nawet w chwili 
śmierci; są uczciwymi do końca. Lenin posia- 
da bezsprzecznie prostolinijna logikę w czy- 
nie, jak też jest w słowie djalektykiem, co u 
niego niekiedy przechodzi w Pow Wi- 
dzimy to w jego dziełach. = 


U Lenina. dominuje polityka nad etyką. 
Etyka jest tylko mężną służebnieą polityki 
W dziedzinie etyki godzi się Lenin na kom- 
promisy, czego w. polityce i swoich soejali- 
stycznych dogmatach nie znosi. Wszystko, co 
prowadzi do panowania prolelarjatu, uważa 
on za dobre, eo się temu sprzeciwia — jest 
złem. Kryterjum jego etyki. jest dyktatura pro- 
letarjatu bez względu na ofiary, jakich ona 
wymaga. Można tu zastosować zdanie: „Cel u- 
święca środki”, czyli, że do postępowania Le- 
nina adnosi się też owa smutna zasada etyki 
burżujskiej, jezuickiej i imper jalistycznej. Bo 
i patrzmy: Wybory do konsiytuanty nie dały . 
większości maksymalistom Lenina, więć precz 
z nia ogólne prawo wyborcze tylko wiedy ma 
uzasadnienie, gdy jest nadzieja, że przyniesie 
miłe Leninowi rezultaty, Wolność słowa, pra- 
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1 “L mila paisti w twejtaji. 


dnstytueja polityczna „Pologne et la guerre“ 
w Lozannie, grupujące w swem łonie poważne 
"a emigracji polskiej, stojącej na stanowi- 
sku politycznego aktywizmu, wydala w tych 
dniach biuletyn (druk w języku francuskim), 
odnoszący się do uchwały. wersalskiej. Gzy- 
| tamy w nim między innemi: Pomimo przy” 
kladu, danego przez p. Wilsona, oznajmia jące- 
| go w przemówieniu 9 stycznia b. r., że miepo- 
ddległość Polski jest jednym z celów wojen- 
mych aljantów, akt wersalski kazał czekać na 
siebie jeszcze sześć miesięcy. Oto dlatego, 
iż związek z Rosją narzucał aljantom nietylko 
ofiary. materjalne, lecz także kompromisy z 
Nawet po 


wać pewne względy dla apetytów imperjali- 
stycznych i aneksjonisiycznych niektórych 
stronnictw, które — zdawało się — że ujmą 


dowano się zdeklarować na korzyść Polski, 
były jednoczesne, więc i dla Polaków nie mia- 


ły wagi zobowiązania się koalicji. Deklaracja 
wórealska jest pierwszym aktem takiego zna- 


dak wykazaje w dalszym ciągu biuletyn 


dziś, że nieodzownym warunkiem trwalego 
pokoju jest Polska zjednoczona, silna i nieza- 


konomieznym (dostęp do morza), doszli tem- 
samem do przekonania, że Rosja, jako „potę- 
ga“, przestała istnieć. „W chwili obecnej” — 

czytamy W biuletynie — „Polacy wszy stkich 
stronnictw powinni wreszcie zrozumieć, że 
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nych rąk, byłaby dla nich wielkiem niebez- 
pieczeństwem i że w chwili regulowania ra- 
| 


awantażami państwa zorganizowanego, Zgru=- ` 
powani dokoła Rady Regeneyjnej, jako sym 
boli władzy narodowej 

Z wydawnictw polskich „pasywisły cznych” 
w Szwajcarji zanotować należy ukazanie się 
pisma zbiorowego „Fakty i hasła”, wydanego 
przez, sfery „Agencji lozańskiej. Jest to. 
pierwszy zeszyt perjodycznego wydawnictwa. 
Wojna światowa — pisze redakcja w przed- 
mowie — przyspieszyła tok życia, niezwykła 
ilość wypadków rozgrywa się przed nami z 
taką szy bkością, że próces naszego myślenia 
odbywa się w warunkach, które nie pozwala- 


mnóstwa odbieranych wrażeń i rozpatrzenie 
wystwających się zagadnień. Niejedno z nich 


miejsca innym, ważniejszy m, a zarazem wylo- 
_„Świadomi jesteśmy „sk | 


Ww Zurychu Wacka czad pkn „ia | | 


sy i ałowieca są świata w: socjalistycznym 


Ja”, innych stronnictw niemieckich, z wyjątkiem o- 


- południa z przedstawicielami socjal-demokra-- 


" porządku społecznym, ale iz tą precz, jeżeli 
~ mie przyniesie korzyści ideałom Lenina. 
|. Rubakin zwraca się do Lenina z slowa- 
mi: Towarzyszu Ulianoy Lenin! Towarzyszu 
broni w walce o ideę! Dla ciebie to wszystko 
romantyka, naiwność, glupota i małomiesz- 
czaństwo, ale swojem postępowaniem sam za- 
dajesz cios śmiertelny swojemu Bogu. Swo 
jem obrzydzeniem do międzynarodowego prze- 
lewu krwi nie naprawisz swojej winy ż po- 
wodu przelewu krwi wewnątrz kraju. Etyczne | 
bowiem kryterjum o krwi przelewie odnosi się 
w jednakiej mierze do tego i tamtego sposobu 
mordowania. Zabijesz zaś nietylko ludzi, za- 
bijesz sympaiję w sercu całej ludzkości, któ- 
rej oczy są na ciebie zwrócone, a zabijasz sym- 
patję nietyłko do swojej osoby, lecz i do sa- 
mej sprawy. 
Ale jeszcze i inna sprawa wydaje się gro- 
źną dla międzynarodowego socjalizmu dzięki 
s. etyce leninowej. Polityka, która opie- 
się na nienawiści i miłości Lenina, zdolną 
jest zabić sympatję dla socjalistycznego po- 
rządku spółczesnego. Czas więc najwyższy, 
aby pogrzebać „Świętą nienawiść”. Socjaliście 
bowiem nie wolno stosować zasad militaryz- 
mu, Poca jest istotnym przyjacielem lu- 
dzi, jest bojownikiem dla przyszłości, tej przy-. 
szłości, która ze stanowiska wszystkich pra. 
cujących mas na całym Świecie jest napraw- 
-dẹ świętą. Uznajemy, że Lenin służy wielkiej 
święiej sprawie; walce przeciw niewolnictwu 
socjalnemu, gospodarczemu, politycznemu i u- 
mysłowemu. na całym świecie; służy jej oñar- 
nie, fanatycznie, religijnie. Ale teź wiemy, że 
służba takiej sprawie musi się tylko opierać 
na uznaniu ludzkiej indywidualności, to jest 
pierwszej i najważniejszej wszechludzkiej 
wartości. 


Zanowikdana już aa onie czasu dy- 
„misja gabinetu austrjackiego — wreszcie na- 
stąpiła. Dzięki przyjęciu rezygnacji przez cesa-. 
rza Karola, dr. Seidler odchodzi — nieżało- 
wany przez nikogo. Tym bowiem, którym. 
przyrzekł dużo, obietnice dotrzymać nie był Ww 
stanie, ci zaś, których kosztem wprowadzić 
chciał projektowane przez siebie reformy, 
czynili wszystko, by obalić rządy gabinetu, nie 
umiejącego uzgodnić najżywotniejszych intere- 
SÓW narodowości, weh odzących w skłąd mo- 
marchji austriackiej. 

Dr. Seidler był wogóle zjawiskiem przy- 
padkowem na wiedeńskiej arenie politycznej 
zarówno ze względu na swe osobiste kwalifi- 
kacje, jak i kierunek, kity reprezentował. 
Wysunęła go na czolo rządów chwila, a gdy 
ta minęła — stal się zbytecznyt ï odejść mu- 
siał. 


prowizorjum budżełtewego przy utrzymaniu o- 
becnyeh członków gahinotu. l 


‘kwestii aprowizacyjnej i finansowej. 
Gabinet otrzyma A” to pemo silnie 
parlamentarne, 


M upad Ha pi TE | 
Wiedeń, 24 lipca. 


Rozyośtediita powodem ustąpienia d-ra 
Seidiera było stanowisko Polaków. 
Prezydent Izby posłów dr. Gustaw Gross, 
oświadczył był Seidlerowi, że Polacy tylko 


` Dzisiejsze depesze nocne doniosły; że ce tem, gdy on ustąpi. 
sarz Karol powierzył uformowanie nowego 
gabinetu p. v. Hussarkowi. Nominacja ta jest 
dla stosunków panujących obecnie w Austrji 
niezmiernie charakterystyczna, gdyż nowy 
premier jest faworytem kół iltramoniańakieh, 
cieszących się wielkiemi wyw w pew- 
nych kołach. dworskich. 


Karjera d-ra Hussarka byla RA przed. 
nicza, aczkolwiek premier dzisiejszy wszedł w 
swoim czasie do parlamentu, jako członek 
rządu, €o już z góry pozwala wyciągnąć pewne 
wnioski 00 do przyszłego składu gabinetu, 

stórego utworzenie powierzone mu zostało. 

Jedna jest partja, na której dr. Hussa- 
rek będzie się mógł bezwzględnie opierać, są 
to panowie Wiednia  chrześcijańsko-społecz- 
mi z ich wpływowym organem „Die Reichs- 
post”. W obecnej chwili jednak liczyć bę- 
dzie. mógł dr. Hussarek także i na poparcie 


netu. 
-Wobec tego Jomiaja budżetową, 


TE omaga się. 


Wiedeń, 24 lipca. : 


wcale niema mowy o ewentualnem Byd dr. 
Seidlera przez cesarza na jakiemś r 
nowisku politycznem. 


it oda 


f „Moskwa, 24 lipca. 
. (Telegram Ww A. T) 


-ezywiscie socjalnych demokratów dawnych 
> ind 7 Ineła* stwierdza z zadowoleniem, 


„swych zawziętych wrogów. Jak się zachowają 
kluby narodowości nie niemieckich — narazie 
niewiadomo. Zależne jest to od tego, z jakim 
programem nowy premjer wystąpi. Zazna- 
czyć jednak wypada, że w swej dotychczaso-. 
wej działalności p. Hussarek nie miał żadnych 
poważniejszych oj Ą Pakam Ę 


stateeznie łańcuchy caryzmuć. 
Jeden robstnik podpisał wyrok Śmierci, je- 


| belska do Ekaterynburga. -Biełoborodow, 
Awdiew i Jakowlew — oto są owi trzej ro- 
botnier w ręce których historja oddała los 
POMA zańca. boskiego ; kotara astakiiego: 


imiy NU w togi. 


Moskwa, 
(Telegram W. A. T) 


Sama 


| wita i ansi wulleg. 


Wiedeń, 24 t lipca. 
(Telegram W. A. T). A 

Wczorajsze głosowanie w parlamencie 
nad wnioskiem Stransky'ego w sprawie posta- 
wienia w stan oskarżenia niektórych człon- 
ków gabinetu Seidlera miało na celu odesła- 
nie wniosku do komisji. Wobec tego, że więk- 
szość oświadczyła się przeciwko  odesłaniu 
wniosku do komisji, sam wniosek upadł o- 
słatecznie. 

Według doniesienia „Poln. Nachrichtene, 
przesilenie prezydjalne w Kole polskiem zo- 
stało zażegnane wobee oświadczenia przed- 
stawicieli pojedyńczych grup, że Tone 
T prezydjum . jest niepożądane. - 
Baron Hussarek konierował w. ciagu po- 


24 lipca. 


le nowego rządu orenburskiego stoi Dutow. 
Bolszewicy uwieźli > 
wartościowe. s 

„Bolszewicka „Prawda“ dois. © buntach 
głodowych w Ugliczu, Lubinie, Ey hińszu i Ja- 
| Tuż Jawi iu. Se og 


kia bodi i 


-Haga 
(Telegram W. A To” 


Biuro Reutera donosi z Nowego-Yorku: 


tów, z prezydjum związku czeskiego, z przed- "W. niedzielę niemiecka łódź podwodna 


Sawa Słowian południowych, Włochów 

i Rumunów. Wieczorem Hussarek przyjął 
„przedstawicieli Niemców i Polaków. a 
z : Hussarek rozwinął przed przedstawicie- 
| ami stronnictw program swój, i, który, nA stają 


trzy barki węglowe. W- 
ludziach nie było. (Kap Cod znajduje się w 
„A a llawegotockul. 


gasa 


Na jesień program przewiduje szeroką 
rsiormię administracji, oraz uregulowanie i 


pod tym warunkiem głosować będą za budże- |: 


Bezpośrednio po tej rozmowie dr. Sei- k 
dler telefonicznie zgłosił dymisję calego gabi- | 


która ; 
miała już przystąpić do głosowania nad pro- F 


PENT uwagę fakt, że w piśmie odręcznem 
cesarza do dr. Seidlera poza zwykłymi w ta- | 
kich wyrazach wyrazami grzecznej podzięki, 


em sta- 


że przez stracenie cara „muskularne 
r-"ię robetników zerwało oœ- 


den strzegł cara i jedn przywiózł go z To- 


Wediug doniesień dzienników, rząd 80- 
wietów opuścił ostatecznie Orenburg. Na eze- 


sobą wszystkie rzeczy | 


24 lipca. Z 


zatópiła w pobliżu Kap Cod łódź holowniczą i i 


celu przepędzenia ł0- | J 
dzi podwodnej wzniósł się hydroplan. Ofiar wł: 


| pobliżu Bostonu na drodze okrętowej, k tego 


ść BA m A RE E: RE "CR 
E WARZEJE R 
. Wa, LEK WT" iH NE: p 


MAZ. 
È 


tr 
X GI 
RCA 
t Ka” 


c 


Pf 
LWY. JACH 


SEM 
) z 


JĄ 2h 


RV 


Po 


; 8 5 
: at : 
E H 
"BP = 4 É 3 T R A 
4 A> E A rak © 
8 Ł GI = Z . F red i 
i S7 ; Ti zA 
* j 2 $ A R at eie EE 
* > p a koja ` R e A Sy mł Qi i A. j BZ Tg : P g i 
J A s f = SĘ F Ah EE Z R 
f: K PO, k r = - k c s | SK oa 
E h = A f FA $ Ą A 
"A EERLlkime o UNDUE RCZJ WA 
may zri Z A 5 4 P 22. z A sh 
l PPNS D a Ę Ą k 3 a ć 
F: ŚE e cat 8 a JEŻE 4 3 
A i z 5 y o CA A CK R ai, z f A 
8 E S 08 r a Z A VAAN ag osi £ ga E 
$ ; z ŻĘ k prs Je 2.0 © alli 
E e , PRZ osai j s" go Drew 
"8 Ki e. z ő pan A i f: PTZ ~i 
4 zad Ery- 8 2 A> 5, CN ze ao PAS 
"38 LTEC z y IR m z ect: : P 
fo, oN we NIE ZAŚ Marès > SN E Sa 7 weż TAAK 
i Ę zaj. 
8 NO BR © d Z RA RET z G ; i y.| Bez 4 ; 
. $ saa a” Ra LIU Ep NY SZĄ 3 A 
` s 7 ase KZI „A Ra Ea Aar Aada x - mk "Są z 
p: * a į A Tes, i s ONA +4 
3 dy, Ct > z : ` s eTe BRZ af 2 t * 
. D G R sÈ E E DOA NISSO y E 
f k . * AW > 4A E > 
j 7 $ 
; Ę A 
RZE LE DO ZA a c: 
PEE S SES SSN A AT S FAE WE MOSRERSEROBENANO ZOO IEEE z 
obesną ogranicza. się śsódobać do aekńaleńla 


Z 


zot -_ Rotterdam, 24 lipca, 
(Telegram W. A: Th. 


| projekt odpowiedzi na propozycje. amerykań- - 
-p ską w sprawie interwencji na Syberji. O de- | 
| cyzji swojej rada E rządom An ? 
| 
i 
i 
| 


glji, BE" i Włoch. 


Amsterdam, 24 1 pa. 
` tFelegram Wod, Uho 3 


„Central News“ donosi z Tokjo, że prze- i 
widziana jest wspólna ekspedycja japońsko-= 
"amerykańska, której towarzyszyć będzie pras 


i, wdopodohnie komisja: pomocnicza. 


Rzekomy lit cezara Karla 


Wiedeń, 24 Boża; 
(Telegram W. ALTJ: O. 


Biuro Korespondencyjne donosi: 


w New Yorku „Evening Post“ ogłasza rze- 
komy list prywatny cesarza Karola do króla 


| rumuńskiego Ferdynanda, który przesłany zo- 


-stal jakoby w drugiej połowie lutego i wpły- 
nal miał decydująco na sianowisko Rumunji 
(w kwestji pokoju. — - 

- Dziennik dodaje, że treść listu wiadoma 
się stałą przedstawiciełowi „Associated Press“ 


| w Jassach przez nadużycie zaufania. W liście 


tym cesarz Karol zwrócił miał królowi Fer- 


dynandowi w serdecznych wyrazach uwagę 


na wielkie niebezpieczeństwo, jakie dla 


| wszystkich państw monarchicznych niesie nad- 


| 

I 

| 

-ciagająca ze wschodu fala socjalistyczna. 

Cesarz Karol przedstawił niebezpieczeń- 

stwo z jakiem połączone jest rozszerzenie się 

` bolszewizmu na Austro-Węgry, które w rów- 

„mej mierze grozi także i rumuńskiemu dwo- 

| rowi królewskiemu. Z uwagi na to cesarz 

| Karol zaproponował, aby król rumuński połą- 

: czył się z nim i innymi monarchami europej- 
skimi do wspólnej walki przeciwko anarchii, 
Cesarz przyrzec miał równocześnie, że w ra- 

zie gdyby król rumuński opuścił sprzymierzeń- 

ców, Austro-Węgry i da zapewiżają mu 

utrzymanie tronu. 

Cesarz. Karol dowodził w liście, że Ru- 
munja opuszczoną została przez koaljantów i 


aNu na położenie bez wyjścia, w ja- 
kiem się Rumunja znalazła wobec potężnych 


państw centralnych. List swój cesarz Karol 
„zakończył zwrotem następującym: „Nastał 
| ezas, w którym się królowie połączyć muszą”. 
== Doniesienie powyższe w sprawie rzeko- 
mego i, jak tu zaraz stwierdzić należy, w rze 
czywistości zgoła nie istniejącego listu pry- 
watnego cesarza i króla do króla rumuńskie- 
go Ferdynanda, jest pod wieloma względa- 
mi nieścisłe. Rzecz się tak miała: 

Zgodnie z postawionym: przez ministra 


A. spraw zagranicznych, - hr, Czernina w porozu-- 


mieniu z koaljaniami wnioskiem Jego Cesarska 
i Królewska Apostolska Mość poleciła w poło- 
_wie lutego r. b. austro-węgierskiemu oficerowi 
_sztabowemu zakomunikować - ustnie pewną 
"wiadomość królowi riumuńskiemu. À 

W tym czasie państwa centralne. zawarły 
już zawieszenie broni z Rumunja, pokój z U- 
krainą, w. głównych zarysach był już gotowy, 


| rokowania zaś pokojowe z Rosją były w pel- 
a biegu: Ai? oticer: O się z. 


| mkl celem dalszego m 


iemraja laj giw, | 


+ dyplomatyczna sankcjonowała w dniu 18 lipca 


Według telegramów z Hagi, wychodząca 


enia 


Według doniesień „Timesa* z Tokjo, rada” | 


a urosło de wielkośd 
| go przez cesarza do króla . 
brzmienie następujące: | 


pokoju zwrócił się do | 


| runki pokojowe, których żąda k 
| lyby zaszczytne. Rumunja moglaby; | 

| wiązania się do wystąpienia przecinko 

nym sprzymierzeńcom swoim, p 1 


| GRZE A niebezpieczeństwa międzyna: 
-| wej rewolucji i anarchii. 


| rozumienia niewypływałby dla państw © 
| nych obowiązek zbrojnego popierania Rum 
| w jej walce z Rosją, gdyż czwórprzymie 
-| nie znajduje się już w stanie wojny z repu- — 
| bliką sowiecką. Co do terytorjalnego stanu 
| posiadania Rumunji, to delegowany oficer auw- : - 
>| strjacko - węgierski zaznaczył, że w Joteneni a 

| stadjum niepodobna składać żadnych przyrze > 
| czeń i że ta sprawa, zarówno jak i wiele 
| nych szczegółów, rozstrzygnięta będzie podczas 
| rokowań upełnomocnionych delegatów. OJEW ACE 


RO SOA RAZA RES ae na R 


„na doniosie znaczenie 
„dywa do- Berlina, losy 
nęły się dziś 


-ele zarówno wysokiej Porty, 
A miereñeów, a a m ko 


"Gdyby król rumuński w 


nieęmiałby powodu. obawiać sie 


z państwami. centralnemi W celu 


jednakże Z podobnego ewentualnego 


x 


Wobec tego, że z chwilą zakomunikowania 


. | powyższego dane oficerowi austrjacko - wę- 
| gierskiemu polecenie zostało załatwiona © 
| świadczył on, że uważa misję swoją za ukoń: 
| czoną. © 


Rzą rumuński, jak ia wkrótce pa 


~ | tem zawiadomił państwa centralne o życzeniu 
4 Smoon nawiązania rokowań pokojowych. 


F valiad na Zahodi. 


Zurieh, 24 Da 
„Zürcher Anzeiger“ pisze: 
-Plan Focha może doprowadzić do szkodli. 
wego rozdzielenia sił koalicji, które następnie 


moga być otoczone i pobite przez Niemców. . 


- Odnosi. się już dotychczas wrażenie, że co 


| raz „dalsze terytorja frontu obejmowane są 
: stopniowo bitwą. To co się obecnie dzieje ko 


ło Reims nad Marną i Aisne nie jest już zwy: 


ką walką  pozycyjną. 


- Są. to już bitwy ruchowe, > Ww A prze. 


w waga, po tej stronie, po której lepsze nadarza 


two i plepery duch wojska. 


Bazylea, 24 lipca. 
Basler Nachrichten“ donoszą z Karlerakj. 
Dochodzi od strony frontu w Wogeżach . 


głuchy huk ermak 


"Również z kierunku ana kGdn IA < 
go słysz zano odległe husi dział, 


M Haten. 


. Berlin, 24 li 
(Telegram W. A. LON ji 
„Voss. Zig.“ pisze w sprawie nominacji 
dr. Helfericha na posia moskiewskiego, że 
nominację tę zasadniczo powitać należy z za- 
dowoleniemi. „Lokal-Anzeiger* jest zdania, że 
przez nominację tę dr. Helfferich aa się 


na właściwym stanowisku. 


Strajk | kolej ejarzy m Trie, 


„Bdlów, 24 Tipoa. 
(Telegram W. A. LJ 
„Kijewskaja Mysi“ omawia oświadczenie U- 
rzędowe w sprawie strajku kolejowego i 
stwierdza, w celu należytego oświetlenia spra- 


wy, że. tylko niewielka część kolejarzy chce 


strajku i zmusza reszię w drodze terroru 
do przystąpienia do niego. Mniejszość, doma- - 
gająca się sirajku, podburzona zostali przez 
agitatorów: bolszewickich, którzy w ostatnich 
czasach w wielkiej liczbie przedostali się | 
przez granicę, 

Minister komunikacji podaje do wiadomo- 
ści, że wszyscy ci kolejarze, którzy w dniu 20 
lipca nie staną do roboty, uważani będą jako 
na ując i jako tacy, zostaną uwolnieni ły 
zgoanie z ustawą z dnia 19 li e 

ci do odpowiedzialności, z że Raj: 


"Przyjmowanie nowych kolejarzy na mież - 


sce uwolnionych nastąpić ma bezzwłocznie, 


Poig Kłędywa. 


Konstantynopol 24 lipca. 
(Telegram W. A. ij 


sJ» 


Dziennik turecki „Tasmir* zwraca uwagę 
jakie ma podróż ke | 
bowiem Egiptu wy 
ną pierwsze miejsce zagadnień | 
politycznych. Khedyrwy znajdzie gorąca popar- 


Tajne pudel » 
| ttelegram W. A. kosę 24 Lipca. = 


í tajne, które się rozpoczęło. 
i „pól popoł, skończyło się o godz, | 


ZiŚ o godz, 10-ej zrana odbędzie : 
tego posiedzenia. 


Ut O a wn 


datay ciąg 


Bini ragiona. Wielka el i - 
a glówna donosi dnia 24 lipca: F 


Zachodni teren walk. t : 


Ożywiona. akcja artylerji na pół 1 

i pod Ab | 
Na zachodnim brzegu rzeki 
Avre uderzyli Francuzi w miejsco- 
wych natarciach i na południe od | 
Mailly chwilowo dotarli aż do A vre: 
nasze kontrnatarcie przywróciło. po- 


rzedni staj e ło „ataki | | 
P M zeczy A odp AI o] częściowo nowosprowadzoną artylerję 


„poparci, ruszyli Francuzi, czarni i A- | 
| merykanie do ataku pod osłoną, lioz- | 
i nych tanków. = | 

Na całym froncie odparto wie- | 
| lokrotnie powtarzające się nstarcia 


noc od Lys, pod Arras i 
bert.’ 


częściowe, nieprzyjaciół przedsięwzię- | 
Ór. z Mailly £ na pól- 


te pod wiecz 
noc od. tej 


OWOŚCI. 


chwiała - powtórzone 


kie straty. 


nu. Nasze kontrnatarcie wyparło go 


nemu przez nasz ogień artyleryjski 
nie przyj acielowi, 
piesznie w zwartych masach. Na po- 
łudnie od Ourcą nasz ogień nawal- 
nicowy rozchwiał ataki nieprzyjaciel- 


skie już przy ich przygotowaniu i|- 
przy ich pierwszem wykonaniu. Sa- | 
"które. przedarły j- 
się przez naszą linję, w ogniu zo- 
staly zniszczone, piechotę, która. za 
nimi postępowała, odpartóo w prze- 
ciwatąku. Walezące „między Oureq 
i Marną wojska. wczoraj również | 
odparły silne natarcia nieprzyjaciół | 
już przed ich Tinjami. „Wyparliśmy 


| mochody pancerne, 


nieprzyjaciela w kontrataku ze wzgó- 


rza na północo- wschód od Bocourt . 
i pod lasem Chatelet.. Popołudniu . 
wciąż jeszcze odbywały się. walki i. 


ka ki Wroga odparto. 


- Na południo-zachód od. Reltis 

w ciągu całego dnia trwały ciężkie | 
walki. Kilkakrotnie. między. Marną| 
i Ardrą przechodził nieprzyjaciel | 
bezskutecznie do gwałtownych ata- 
ków częściowych. Na północ od Ar- | 
dry, obok białych i czarnych wojsk, 
i Francuzi do walki również 
Włochów i. Anglików, Natarcie Wło- : 
chów, energicznie spotkane już przy 
OG przygotowaniu, stabo się rozwi- | 


- rzucili 


SUSZY ( cy. 
anienia ih jersie. 


= Wigo j uszaj! naboje w zamkach a 
| — Mamy! — wy trzej i ty „warszawiak“ 


pojedziecie ze mną — mówił wachmistrz, ro- | 


bige pół obrotu do szeregu — n0, jedziemy... 
Wyzwani wysunęli się naprzód i dwójka- 
mi ruszyli kłusa, 
a= Karabiny na jęka irzymajcie - — pobie- 
gło za mimi — a w razie, potrzeby, nie 
dajcie się bolszewikom! — z odcieniem smie- 
ehu dórzucił porucznik — no, zreszią my za 
wami w t Sol jedziemy! 


2 — ~ oih nam „ tylko w la- 
i Pr e wek będ nit z 


La: gi uczni ik, Bie Dy zad: z z bonia t teraz go 
; gadt p PAR a H 


; 3 4 wala się zagia, pormemaśicz 


isnąi M arna wal 
o- ściągnięciu nowych. 
ntynuował nieprzyjaciel 
ataki masowe. Armja generała-pul-- 
'kownika yv. Bochna całkowicie roz- | 
_kilkakrotnie | I 
- przez nieprzyjaciół szturmy. Francu- | 


zi i Amerykanie znó l a 
ryk mie nów Poa zo rzyść jego. 


uciekającemu poś- 


sta ZE ię) isę ata" 


ch te. tny widywaliśmy — huk- | 
aż ugi has wadi ni 


Boże... 


| maszt 


odparciu kontrataków nieprzyjaciel- 
| skich przed południem: Po jednogo- 


wroga już przed naszymi rowami, 


| względnie w samych rowach. lub | 


przez kontratak. 


> Ba wą 
„Między Noyant. i Maztennos | i ja 


Pięć rązy uderzył nieprzyjaciel. „bez $ 
skutecznie. Z obydwu stron od Vil- | 
Jlemontoire zdobył on nieco tere- |. 


(wieczorny). 


K omunikat anstrjacki. 


„Wiedeń.  Urzędowo dobówzą 24 
Te: 


świetne wojska trwające wciąż na- 
tsrcia nieprzyjaciela, dążące do. prze- 


M evo mo i 
0, Szef sztabii generalnego. 


: Kierownicy kontrofznsywy. 


nowy: 

Doniesienie francuskiego śisistorjum 
wójny konstatuje, że ofansywa między 
twem generała Fayolle i że dotychczas 


generałów: Maugina i Dagoutte'a. 


ee ae A RT i 


_— Dobrze by to było. jaltiego” bolszewika 


-| w niewolę zabrać, a całą machorę mu odebrać, 


bać te psię dusze, tak korpus okrążyli, jak sfo- 
= wilków, które, choć, zdaleka wyją i przy- 
stąpić nie śmią, aby po skórze nie. oberwać, ale 
czarcie Syny, Z koliska Swego nikogo nie wy- 
puszczą. Jedzenia to niebrak, magazynów na- 
brali nasi co niemiara, ale tytuniu to wielce 
mało. Chłopa aż ckni doń, tak by go z bol- 
szewickiej moty wyrwał, a napalił się do sy- 
ta, za wszystek niedostatek odrazu! 
Półszwadron wyglądał okazale, chłopy 
wszystko nosie, zdrowe, czerwonościa na gębie 


„buchające, ostrzelani w dziesiątkach walk i 
djabła się niebojące. Nie łagodni wcale, a 


kiedy krew zobaczą, to już rąbią bez opamię- 
tania, póki wróg nóg za pas nie weźmie i nie 
zmyką, gdzie pieprz , rośnie, Teraz na bolsze- | 
wilków zawzięci są okrutnie i wściekli. 
— My z tymi łobuzami dwa i pół lata wo- 
jować się nie wstydziłi razem, ramię przy Ta- 
mieniu, człowiek przy człowieku — a teraz? 


— żeby ich wykręciło — broń nam chcą z la- 


py wydrzeć i swego porządku uczyć!.. A niech 


ich choroba w jasnem“ „polu! — pluł niejeden 


i żalił się w sercu na ię niegodziwość i nie- 


"uczciwość ludzką. 
||. — Żeby to jeszcze przeciw nam o. | 
żołnierza posłali, ale oni jakąś ci zbieraninę, 
| Bóg wie skąd biorą, co jej skórę z psów zdzie- 
| rać, a. hyclami być z zawodu. I strzelać to pa- 


skudstwe nie umie, a boi się — że nie daj 


— Chłopcy! Sis-a-ada; — na Koń - — OZ 


mw - pij i, maa 7 


ala méni sią znacznie 1e walki. szczo- | 


nęło i s "szybko rożcirwialo się. wog- 
| | gólnie wkoło Soissons, nie. „doprowadziły 


,  |niu. Po daleko zawziętej W: lee ii 
4 częściowo na _ skutek kontrataków | 
A a F T rey również Francuzów T Angh- 


Piorwszj generat-kwatermistrz |. | 


oa armji zinarnlo peonio jekaterynburskiej rady okręgowej, w dniu | - 


b v. - Bóhmogo nadszedł do wielkiej | 
kwatery głównej po: południu 28 lip- 
ca następujący raport. o skutecznym 


| również kolej władykaukaską. 


E ogólna mobilizacja robotników. Zwerbo- | 


| stantynowicz, Konstanty Konstantynowicz 
Wielki ataknieprzyjaci doki mza | 1 Sergjusz Konstantynowicz wypuszczeni 
południem rozstrzygnięto na nieko- 
Walki oi „Jee 


4 całego majątku byłej rodziny cesarskiej, 


| znikneli oni. 


| tersburgu 109 wypadków chołery. 


l Berlin. (Urzędowo). Wielka Kac 
| tera główna donosi: ania ze, „pea A 
za jego stanowiska pierwotne. Vil- | wieczorem: e | 


|| wam poselstwa w Wołogdzie. 
demontoi Te. odebrano „ostrzeliwa- | 


- Na potu bitwy miętwy Bolsacna 
ji Reims naogół spokojny dzień. — 
Częściowe walki na południu od rze- | 
|ki Ourceq i na. poldniowym. zachos 
| dzie od Reims. pów 


| rynburga, 


Na froncie wlosktia- nie "bo | | 
godnych zaznaczenia: „operacji < bojo- | 
| wych. 
| Na terenie walk w Albanji 
przez trwały opór udaremniły nasze 


łamania naszych deko na: 2 


-_ Frankfurt n. M. 24 lipca. A 
„Frankfurter Zeitung“ donosi z Ge- 


Aisne i Marne odbywa się pod dowódz- 
-operowały dwie armje, prowadzone przez 
'„Temps” przyznaje, że stan "bitwy. 


AA FSF "peak a e E E 


Żdzi jak pies na ogonie... 


| trzy strzały kara bitowe; o potem, razem ZA- 


ry, 


| sla, żebyś zobaczył 


do: aa wyjółęstw,: ` 


Wielcy Książęta giną. 
Moskwa, 24 lipoa. 


„Nasi Wiek donosi: i i 
Według . depeszy przowodniczącego | l 


18 lipca banda nieznanych ludzi napadła | 


na mieszkanie byłych wielkich książąt |. 
| rosyjskich — Igora, Konstantina i Iwana | 
Konstantinowiczów, oraz Sergieja Michaj- 


łowicza i, pomimo oporu stawianego przez 


żone. go poszukiwania. 
-_ Moskwa, 24 lipca, 


| "Prasa tutejsza „donosi; Północny w 
szar okregu Dońskiego uwolniony został | 
-0d band kadeckich. Kadeci ewakuowali: 


W dniu 17 b. m. rozpoczęła się | 


wani. odpuszczani są Ra cztery dni do | 


| domów, następnie zaś zostaną przydzie- | 
| leni do oddziałów wojskowych. dosa 


"Według urzędowych wiadomości z 
ania 18 b. m. wielcy książęta Igor Kon- | 


zostali z więzienia Ałajewskiego. Obecnie 
Ogłoszono dekret o skonfiskowaniu 
W dniu 19 b. m. zanotowano w Pe- 
Z Baku donoszą, 2e wojska sowie- 


naprzód. 
Anglicy ewaknują pośpiesznie siehi: 


Bylą oarowę wywieziono x Jekate- | 


Podobno poselstwa koalicji przenio- | 
są się wkrótce x Wołgdy do Archan- | 
gielska, 

- Bern, 24 Hpea. 


Mały synek w. ks. Michała odstawio- 


Donosi o tem Matin”. 


Armja Trockiego. 


Moskwa, 24 lipca. 


Wbrew inaczej brzmiącym wiadomo- | 
ściom donosi Petersb. Ag. Telegr., że re- 
gularna armja rządu sowjetów wynosi obe- | 
cnie 400,000 ludzi. | 

"Pogłoski, jakoby strzelcy łotewscy | 
byli jedyną podporą wojskową sowjetów, | 
niezgodne są % prawdą, gdyż łotewskie | 
oddziały wojskowe wynoszą zaledwie dwu- | 
oi część armji sowjetów. | 


Rokowania rosyjska: -finlandzkie. 


Berlin, 24 Jipca. 


~ Norda. Alg. Zeitung“ donosi: 

-_ Niepodległość Finlandji została Wpra- 
wdzie w zasadzie uznana przez rosyjską | 
republikę sowjetów, ale między rządami | 
w Moskwie i Helsingforsie niema dotych- 
czas żadnego stosunku pokojowego, ani | 
prawnego. Zgodnie z życzeniem obydwnch 
rządów mają się odbyć regulujące wszel- 
kie oprawy pertraktacje w Berlinie. Przed- 


_ Ułani migiem dosiedli koni. 
- —Karabiny w garście, oczy przed siebie, 
wypróbować zamki, czy nie zamarzły! 
Zamki u karabinów zgrzytnęły przeciągle. 
= — A teraz marsz — ma-a-arsz! 


= Wdali, gdzie zniknął naprzód wysłany 
patrol by lo cicho jeszcze. Konie oddziału szły | 
stępa, porucznik coinął się bliżej ku niemu i = 
= 


jechal, majac wolontariusza po lewej, a jedne- 


g0 ze swej trójki, po pin wej stronie. 
-Naraz z za lasu WY: 
galopem, leciał ku sile. 
| — Warszawiak skacze! — mruknął sążni- 
sty chłop z pierwszej trójki — odrazum gò po- 
znał, po tem podrygiwaniu ma siodle, niby to 
dobry żołnierz i bije się itęgo, a na koniu je- 


iDczył konny i twae 


tiul., że te warsza- 
wiąki, nigdy się jeździć po ludzku nie nauczą. 
 — Ehe, będzie zabawa — ozwał się ktoś 
półgłosem — już strzelać zaczynająl,.. 
| Rzeczywiście, w dali słychać było, dwa, 


irajkotaży kulomioty, 
Co — Ta, ta, ta — — ta, tal, ta — grało od 
lasu echem poopie i podjęte trafiało do wia- | 


Komy dopadł do swoich, 
— Od Źłobina siła ludzi ciągnie, kiedy ich- 


„straże nas zoczyły, dalej do nas walić, myśmy 
im dłużni nie zostali, 


tam się już dobrze biją! 


_ Odgłosy strzałów. dochócziły coraz wyra- 


kone w skok, Dusza by ei ro- 
ten ułański galop. Konie 
A JE bak v» 


| 
| źnięj + gęściej, RE AE 


IJ JĄ. NE OE ORA ŚRO CZD CAE CCC A ASA PRN A YI nA a i 


| Finlandji do losji północnej, prz 
| kiem Sprówa granie, t. j. aKiótydo wanie 

| kwestji przynależności państwowej tere- 

| nów wschodniej Karelji, której grozi oku- | 
| pacja ze stróny posuwających się od stro- | 
|ny wybrzeża murmańskiego wojsk koali- 

| cyjnych, | 


a) İH oby: a ah a Zee 


S ; 


iant ihain a m AE YA EL E W R 


n ERER 


EARE 


miotem. rokowań belą sėjo 


Intervene; a BA Syter. 


` Rotterdam, 24 li pca, 


z Tokio donoszą: | 
Na nadzwyczajnem. posiedzeniu rady 


| państwa pod przewodnictwem cesarza przy- 
| jeto Środki, tystące się sad: ada na 
| + KP. 

| warte, uprowadziła ich ze sobą: Wdro- | s 
dzinnem przygotowaniu ogniowem . 0 | z 
silnem napieciu przeszedł nieprzyja- | 
ciel do jednolitego ataku na całym | 


zachodnim froncie armji. Przez silną | ` 


| | Tokio, 24 lipca. | 
-Tymozasowy rząd Władywostol ku wre 


czył koalicji notę, w której prosi o wspól- 


ną: akcję militarną. 
„  Btanowiske koalicji zależeć będzie 


| od ae w Syberji wschodniej, 


Walki rosyjsko czeskie, 


Moskwa, 94 lipca, 


rodzie doniesienia -„Izwiestji*, eze- 
cho-słowacy zgromadzili: wzdłuż linji Je- 
kałeryńburg - Czelabińsk  zaaózne. siły, 


| przed któremi cofnęły się oddziały wojsk 


sowieckich. Tor kolei zachodnio-uralskiej 


| w. wielu miejscach został zburzony. Woj- 
| ska sowieckie znajdują się pod miastem 
| Aresłanowem, Na odcinku Poworino w. 
| w pościgu za nieprzyjacielem oddziały 
| czerwonej gwardji R do sei 
kowskaja. RE 

| tów posuwają sie na półnoónym Kaukazie | 


Lü- 


inw koalicji z radą murmańską. 


Londyn, 24. lipca. 


Biuro Reutera donosi: 2 
-Komunikat urzędowy zawiera aA 
umowy. zawartej między przedstawiciela- 


|mi Anglji, Francji, St. Zjednoczonych i de- 
| legatami rady okręgowej Murmania, celem - 
| wspólnej akoji obronnej ea „nie 


| ny został do Danji i mieszka w zupełnom | mieckiej koalicji”, 


| bezpieczeństwie na zamka króla dańskie- | 
go. 


. Telegac północna-rosyjska. | 
| Kijów, 24 lipca, | 
Do Kijowa przybyła z Petersburga 


delegacja. -x teronów północnej Rosji, aby. 


wszcząć wymianę środków żywnościowych. 
z. Ukrainy Ba Sikte północnych ob- 
SZATÓW. >` 


Wolo- Europy śro. 


Berlin, 24 lipca. 


REM tu po raz pierwszy zjazd 
wielkich lóż masońskich Niemiec, Turcji 


|i Bułgarji, powziął szereg uchwał, kon- 
| statując z zadowoleniem na wstępie, że. 
| wolnomularstwo Europy środkowej pos 
| wstrzymało się od jakiejkolwiek poli- 
| tyoznej działalności, mającej na celu pod- 
/]szezuwanie do wojny i jej żywienie, Tej 
| zasadzie wolnomularstwo pragnie i nadal 
| pozostać wierne, krocząc po drodze bu- 


dowy doskonałej świątyni ludzkości. |. 
Po zakończeniu obrad odbyło sią 
przyjęcie u ks, BS opola, pru-. 


skiego. 


pod Kopi | a świst ma» wtórzy? pełowi 
Chłopy pochyleni na siodłach, w jednej garści l 
cugle, w drugiej karabiny mając, szli jak wi- . 
cher. Jeno czapraki końskie a długie poly 
płaszczów wiały się na wietrze. Mineli wiosz- 
czynę, dopadli lasu, ginąc wśród pniów, jakby 
myśl nagła, niespodziewana zaświeciia stalą, 
błysnęła i znikła, Na szłaku wreszcie, wśród 
lasu, na rozkaz oficera, ułani zatrzymali ko- 
nie. O jakie kilkadziesiąt kroków widać było 
wachmistrzą i jeszcze trzech ułanów, którzy le- 
Żąc, zawzięcie prażyli z karabinów. Ani się 
nie obejrzeli, nawet na pomoc, słychać było 
huk za hukiem, strzał za strzałem, 


Porucznik wśród gęstwy. strzałów, bo i 
reszta ułanów przyłączyła się do patrolu, a 
szwadronowe kulomioty także żaczęły grać 
swoje nieśmiertelne la, ta, ta — podskóczył do 
R rza SZ 


wiesz do kogo bijesz?t 


— 


Jaką siła, tego napewno nie wiem, ale 


moc ich, bo szeroka ! sawą walą, zobaczyć co za 


jedni czasu nie było, bo nas pierwsi dojrzeli, 
nimeśmy cokolwiek spostrzes zdążyli i nuż do © 
nas prażyć, Wedlug rozkazu — odpowiada” 
my! — raportował wachmistrz, ani na chwiię - 
nie przestając strzelać. — Aj! dawno takiej 
słodkiej gorącości nie było — ciągnał w rozra= 
dowaniu, leżąc płac dem i ciągle waląc bez 
przystanku. 

0. c. an.) © 
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zi W. „Tagblatt“ podaje w artykule 
wstępnym, zatytułowanym „Polen“, uwagi, 
które otrzymał z- poważnej strony z Berlina w 
kwestji rozwiązanią ausiro-polskiego. 


| "zy są możliwości rozwiążania, albo za- 
- łatwienia problemu polskiego: Oparcie Polski. 
Kongresowej o Prusy, utworzenie suwerenne- 
go państwa polskiego z Polski Kongresowej, 
tudzież tak zwane rozwiązanie austnro-polskie. 


Oparcie o Prusy można przedstawić sobie 
RW tej formie, jak załabwiono kwestję. baltycką 
-albo litewską. Prusko-polskie Pw nie 
jest przedmiotem rozwagi, 


Co do rozwiązania drugiego, to jest utwo- 
rzenia państwa polskiego z Polski Kongreso- 
wej, zauważyć należy, że rozwiązanie to nie 
- adpowiadałoby życzeniom narodu polskiego, 

 waitpić bowiem należy czy państwu takiemu 
przydamoby jeszcze coś z Chełmszczyzny lub 
-a Litwy. Samodzielne państwo: Kongresowe 
nie mogłoby jednakże być w żadnym razie: 
"państwem takiem jak wszystkie inne, otrzy: 
- małoby bowiem autonomię wewnętrzną, lecz 
- oznaczenie granie i innych funkcyj na ze- 
 mmątrz musiałoby nastąpić na podstawie po- 
rozumienia między: Austro-Węgrami a Niem- 
- cami. Państwa centralne musiałyby też uzy- 
- śkać. dostateczne gwarancje pod względem 
; wojskowym, politycznym i gospodarczym. 
O "Trzeciem rozwiązaniem jest t. zw. rozwią- 
zanie anstro-polskie. W tej mierze należy zau- 
"Nvażyć, że hr. Burian na rozwiązanie takie o- 
"becqie się już godzi, gdyż porzucił już swe 
watpliwości oo do- tryalizmu. Węgrzy godzą 
się również na rozwiązanie austto-polskie, 
spodziewając się kompensaty na Bałkanie. 
Berlin po dokładnej rozwadze przeciwny jest 
jednak rozwiązaniu austro-polskiemu, gdyż 
widzi w tem niebezpieczeństwo dła swoich 
interesów. Berlin obawia się w szczególności 
 wamocnienia żywiołu słowiańskiego w sąsied- 
- niej monarchii, boi się wpływu Słowian w mo- 
narchji na politykę zagraniczną tego państwa. | 

Problem polski rozwiązany będzie w każ- 
dym razie w związku ze sprawą rozbudowy i 
poglębienia. przymierza między Niemcami a 
Austno-Węgrami, nie może być zaś traktowa- 
ny pod żadnym warunkiem jako Kwestja sa- 
 modzielna. W ten sposób usunięte zostały 
wprawdzie pewne trudności w załatwieniu į 
tej sprawy, w każdym razie jednak stanowi - 
problem austro-polski ciągle jeszcze najtrud- 
niejszy problem, uregulowania stosunków 
między Niemcami a Austrją. 


i mambeg. + e 


iminy Wa tema. 


= Tydzień dzieli nas od wej noczni- 
„cy wybuchu wojny powszechnej, a końca jej 
„nie widać jeszcze. Jakkolwiek państwa central. 
ne dają co pewien czas do zrozumienia, iż go- 
towe są do wszczęcia rokowań pokojowych, 
. koalicja nie zwraca na to najmniejszej uwagi 
i w dalszym ciągu kontynuuje swą politykę 
„wojenną, bez. względu ma ponoszone straty i 
ofiary. 
Anglja kroczy po raz obranej -drodze i 
„wszelkiemi siłami dąży do wytkniętego sobie 
przed czterema laty celu, którym jest zupełne 
zdruzgotanie Niemiec. W dążeniach tych po- 
pierają Anglję wiernie Franeja, Włochy, oraz 


-..wszystkie inne państwa, wa stanęły do wal- 


ki po stronie koalicji. - 


"Według powszechnych SA lato 
obecne miało sprowadzić ostateczną decyzję 


„na froncie zachodnim Tam krwawy bój roz- 
| strzygnąć miał kwestję zwycięstwa. Czy zapo- 


- wiedzi te okażą się prawdziwemi, prawdopo- 


-. dobnie niedługa przyszłość nam to powie. Na. 


„ razie możemy jedynie stwierdzić, iż od szere- 


-gu miesięcy rozgrywają się na froncie zachod- 


"mim wielkie bitwy, jakich historja nie zna, 
a Ponieważ bitwy te mają zadecydować o ©- 
'. słatecznym rezultacie czteroletnich zapasów, 


-. obydwie strony wytężyły wszystkie swe siły i 


dołożyły wszelkich starań, ażeby szalę zwycię- 
stwa przechylić na swą stronę, Stanęły naprze- 
ciw siebie dwa potężne obozy, uzbrojone od 
stóp do głów, ożywione jednakim zapałem i 
jednakiem męstwem. Jak jedna, tak druga 
strona dokonywa bohaterskich wprost czynów, 
jedna i druga zawzięły się, aby nie ustąpić ani 
kroku, przeciwnie zaś, pokonać wroga i zadać 
mu decydującą porażkę. Dlatego wlaśnie wy- 
padki na froncie zachodnim zainteresowały 
_ świat cały, i wszyscy śledzą ich przebieg z za- 
partych tchem, starając się wyczuć, który z 
. przeciwników odniesie górę. 
- Przebieg walk Wykazał, iż obydwie stro- 


ny walczą dzielnie i tylko nadzwyczajne zdol-- 


mości wodzów mogą sprowadzić decyzję. Do- 
„tychczas inicjatywa b$ła po stronie niemiec- 
` kiej. Trzy gwałtowne ofensywy, we Flandrii, 
pod Amiens i na. północy od Compiegne za- 
- skoczyly Francuzów i Anglików zupełnie nie- 


„gpodzianie i ządały im poważne straty. Po tych. 


smutnych doświadczeniach dowództwo francu- 
skie skupilo wszystkie swe siły i przygotowało 
- się nietylko do odparcia ataków niemieckich, 

- ale i do poprowadzenia ze swej strony akcji 


- zaczepnej. Właśnie na tej. części frontu, gdzie 


rozgrywa się obecnie olbrzymi bój, stanęły te 
szykowane do ofensywy wojska francuskie i 
omekiwaly eo uczyni nieprzyjaciel. 

W dniu 16 b. m. ruszyły do ataku na prze- 
o strzeni LOWORERZE — EA aż do Massiges, 
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wizm w Rosji, Francji, Anglji i Ameryce. W 
manifeście byłego wielkiego księcia Michała 
Aleksandrowicza wygloszono myśli o wskrze= - 


-dokumentu — owszem, witamy go serdecznie, 


: mokraci i ludzie, których nazwiska wyryte są 


czy możliwa jest pomoc lepi nji w 


rojon nale Wywiązała się krwawa bi- To 

| ira a wojska francuskie musiały cofnąć się | - "$ 
nieco ku południowi. Wkrótce jednak sytuacja | - 
į uległa pewnej zinianie. Jak głosi komunikat | 


„niemiecki, w dniu 19 lipca Francuzi rozpoczęli 


„kontrofensywę na ogromną skalę, Nastąpił : a 
“więc zwrot w działaniach bojowych, a strony| - 


zamieniły swe role. Wojska francuskie prze: 


szły do akcji zaczepnej, zaś i Niemcy prowadzą 


pomyślnie onne 
Jak to już ż wspominaliśmy, cały. Świat śle- 


dzi pilnie mabig tych krwawych zapasów, | 


które, według prasy francuskiej, już w najbliż- 
„szym czasie moe abo mają o pokoju. l 


Platy T Holandii n 


„Gazette de Hollande“ pisze: 


„Polacy, zamieszkali w Holandji, żyli do | 
niedawna bez żadnego kontaktu między sobą. i 
i byli poniekąd nawet rozdwojeni. Wystarczy 
powiedzieć, że dotąd istniało tylko jedno je- | 


-dyne towarzystwo polskie w Hadze, a bylo to 
-w dodatku towarzystwo dobroczynności. 


go ruchu między Polakami i skupiły ich w 
zwarte stowarzyszenia i grupy: polityczne. ; 


Z inicjatywy jednego z towarzystw pol. || 


skich w Rotterdamie zwołano w Hadze 
madzenie w hotelu „Oud Holland" na które 


Cel zgnomadzenia tego odpowiadał zupełnie: 
potrzebom chwili — chodziło bowiem o utwo- 


Ę rzenie jednej wspólnej organizacji, stojącej 


ponad wszysikiami ugrupowaniami. 


komitetu polskiego w Rotterdamie i zapropo- | 
mował zamianowanie przewodniczącym p. dar. 


czyńskiego, który ze swej strony udzielił gło- | ministerium, w a dobie tak bardzo po- | 


| ah 


| zgromadzenie do królowej OSR tele- | 


su p. Zymermanowi, Mówca rozwodził się nad 
kwestją chelmską, 
: Na. wniosek p Piotrowskiego 


gram O 


nosi, że republika chińska wyraziła życzenie 
nawiązania stosunków dyplomatycznych z Wa- 
| tykanem. Papież chętnie zgodził się na to ży 
"czenie i zezwolił na zamianowanie byłego 
chińskiego sę: w "2 posłem Ww Waty- 
kanię, 


| Burcow wita w ks Michał, 
—Meksiejewa i "klima 
Głośny rewolucjonista o rosyjski, „Burcew, 
ogłosił w dzienniku sztokholmskim „Dagens 
Nyheter“ list otwarty, witający „nowych ludzi“ 


na Syberji, niosących jutrznię zbawienia Rosji 
a szezególniej Aleksiejewa.-. 


„W Syberji — mówi — zakwitły n nasze na- 


„dzieje w możność ocalenia Rosji. Istnieje o- 
becnie tylko jedna władza, wokoło której po- 


winnna zszeregować się Rosja, walcząca z bo ; 


„szewizmem. . 

Wszystko jest lepsze od samowoli maksy- 
malistycznej. Trzeba nietylko ją pokonać, 
lecz jednocześnie z korzeniem wyrwać bolsze- 


szeniu Rosji, pokrywające się z. przewodniemi 
zasadami początków rewolucji. My, rosyjscy 
emigranci, nie możemy zbyć milczeniem tego 


Posiadamy wiadomości, że na czele wojska ro- 
syjskiego stoi generał  Aleksiejew, mąż, po- 
dzielający poglądy Korniłowa i Kaledina. Są 
to sławni rosyjscy generałowie, znakomici de- 


Ww sercach tłumów", 


mem | a ARED ZOO ARENA 


E i 


W „Basler Nachrichten“ omawia współ: ` 


„pracownik wojskowy tego pisma pułkownik E- 


łaby Japonia wysłać 
REA. przejazdów. 


<żylóby większą część: sił wojenn 


mocy japońskiej: na wschodnim froncie. 


gli kwestję pomocy japońskiej dla koalicji. Jak 


wiadomo Herve dnia 13 lipca wygłosił w Pat 
ryżu mowę, w której wezwał Japończyków „do 


pomocy. Pułkownik Egli widzi w tem wez 


waniu nieuiność Hervego do Ameryki i chęć. 
wskazania ludowi francuskiemu jeszcze jednej 


gwiazdy nadziei. — Lecz czy. Japonja Ww istocie 
może pomóc? — zapytuje Egli. l 

„W wojnie rosyjsko - japońskiej armja ro- 
Syjs! : 
dem tylko mogła Rosja nadsyłać posilki, wsku- 


tek niedostatecznych linij kolejowych na rozle- 


głych obszarach aziatyckich. Ażeby teraz koa- 
lieji przyjść z pomocą musiałaby Japoniaewy- 


stawić armję mi ijonową, której do. Syspozycji i 
stalaby tylko jedna linia transsvber: 


ALS 


ca przez kraje pełne rewolucyjny ch rozruchów. 
Dla zapewnienia połączeń kolejowych musia- 


Już więc samo pokonanie różnolity ch. trud. 
ności terenu dzielącego Japonia n3 Niemiec Z 
„ch Japonii. 
Pułkownik Egli nie. wierzy w MOŻLIWOŚĆ pò- 


-©- | 


statnie wypadki przyczyniły się do wzmóżone- | obmyślaniem środków, 


| brakowi mieszkań w całej Polsce. 


: liezyła 300,000 żołnierzy, a jednak z tru- ; 


ka. idg- i 


Crwartek, 35 lipca 1018 z E o: 


-renu 


oddziały w ojsk, któreby > 


pędził Moskali z Lipawy. © | 
| 1863 r. Bitwy pod Kryksztanami i Zywułciszka- 

mi, Ww których povai a> zwycięstwo nad 
a 3 Moskalami, 


-ciaka? sie 
> Ona nie zalrasówała : się ani troche... podniosła 
„ma mnie oczy pogodnie i potrząsnęła głowa. 


deom kary więziennej, otrzymywał. Ł zw. 
pyi", 


Ta rzezimieszek, neiekał majczęściej z miej- 


| Kalendarzyk. | 


U, 


1794 r. Polski generał ziemiański Mirbach wy- 


* Imieniny. Dziś Jikóba Ame. sa 
Jutro Anny M. N, M. P. 


ERRETA 


w spanie lygj MY M mi atk 


Minister zdrowia publicznego, opieki 


| społecznej i ochrony pracy dr. Chodźko utwo- - 
rzył w swojem ministerjum nowy wydział, | 
| którego zadaniem ma być zajmowanie się. 
: sprawą hygieny mieszkań a bodaj głównie 


któreby . zapobiegły 
Pad tym względem nowy. wydział pójdzie 


zapewne za przykładem angielskim i wirtem- 
Zgro- | berskim, gdzie stworzono osobne biura. przy | 
j magistratach. Biura te prowadzą kontrole mie- 

stawiło się bardzo wielu przedstawicieli: 80 | 
, towarzystw i ugrupowań polskich w Holandji.'| pełniania przepisów z zakresu hygieny we 
8 wszystkich mieszkaniach wogóle. 


szkań pustych, a zarazem przestrzegają wy- 


"Rocznice. Dziś. 25 Jia 1308 r. Zmarł Bema 
. Wallenrod, wielki mistrz Krzyżaków. "s." 


Na czele nowego wydziału w ministerjum | 


| stanął dr. Władysław Dobrzyński, który od 

| dltgiego szeregu lat zajmuję się sprawą miast- 
Posiedzenie zagaił p. Piotrowski, prezes -F ogrodów. 
Wirótce zapewne ogłószony będzie SZCZE- 


. gółowy program działalności nowego wydziału | + zw. „papierówki w cenie do mk. 2 SOzafumt : 


niet u aka jenta. 


własność zowonarodaną Seewen yale" 


chiny aiie W stonki I Hbipkanna | 


„Osservatore Romano“ z d. 10 lipca do- 3 


LRPER ZIE 


wskazanym adresem. Dosyć obszerny pokój, zasta 


wijakach, widocznie to do darowania. 


wydołam. A chciałabym dzieciska jako tako wy- 


'chować, nauczyć pracy uczciwej, aby na ludzi wy- 
Szli. Tego maleństwa — ruchem głowy wskazuje 


na dziecinę, która nieświadoma swego niepotrzeb- 


nego na ten świat. przybycia, śpi snera sprawie- 
dliwego, zacisnąwszy mocno malutkie oczęta, zue 
-pelnie schowane w pofałdowanej, czerwomej buzi, 


wielkości pięści — nie spodziewałam się wcale. 
"W tej chwili dziecko poczęło plakać, a matką 
Z pieczołowitością wzięła je na rękę i podczas, gdy 
dziecko pożywiało się chciwie u piersi matczynej, 
ona przemawiała doń «zule, wpatrując się w nią 


wzrokiem pełnym miłości. k 


- Widząc tyle uczucia u- „matki, chcącej pozbyć 
się dziecięcia, zaryzykowałem pytanie: 
— Czy nie żal będzie pańi darować tego dzie- 


| — Czegóżby miało być żal! U mnie bieda je 
czeka” i twarde życie, a tam... Chciałabym, aby je 


wziął. ktoś bogaty... Nawet jej dotąd nie chrzeiłam, 
bo może ludzie będą ją chcieli inaczej nazwać... 

"Na wszystko się zgodzę, jeden tylko postawię wa- 
„tunek, abym mogła za dwa lub trzy miesiące zoba- 


czyć ja. jeszcze i przekonać się, czy jej dobrze. Ni- 


.tzego więcej nie pragnę, a, nawet nie wzięłabym 


„pieniędzy. 2 Nie sprzedaje się własnych dzieci! 
| Wyszedłem, nie wiedzac, co sądzić o tej mie- 


Szaninie: obojętności. i matczynego kochania. Widać 
„nędza neży ludzi wszystkiego, nawet. wyrzeczenia . 
- się e mame, dziecka: — dla Jego dobra. - 


| mare diete irai s: 


łów J mr złodi jach. 


| "Pałsżenje odaig ejów za czasów rosyjskich Be 
ło u nas, istotnie, fatalne, - 
Złodziej w owych „blogich < reisai po odsie- 


który mdu nie pozwalał. wydalać : się poza ciae 
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"czasu W dzżeńiiikach, jake wyraz dbeśiykii opłałka- | 
nych stosunków. Zaciekawiony udałem się pod 4 trów wn; wik w Petersburgu sprzedają ga- 
| wiony wkoło łóżkami, które wraz z maleńkim | trzyraś 
| stolikiem i dużą staroświecką komodg słanówią | aia z 
cale jego umeblowanie. W izbie brod i nędza, któ- | i 
ra oblazi każdy sprzet, czepia się zdartej piteli: 4 
zasłania. sobą okna, za któremi przecież jest świat | 
Boży; słoneczny i piękny. 
Po chwili dopiero rozpoznałem w ptori | 
„starszą jakąś kobietę, leżącą pod ścianą, na łóżku | 
nakrytem czerwonem w paski prześcieradłem. 0-. 
bok niej odróżniam zawiniążko: to niemowlę w po- | 
Slania członków Tow. wybory do zarządu. 
Pod błahym pozorem zaczynam rozmowę iw 
kilki minutach dowiedziałem się wszystkiego. Mąż | 
umarł jeszcze w jesieni, pozostawiając bez żadnych | 
„środków do życia żonę z siedmiorgiem dzieci. 
— Nie wydołam, skarży się biedna maika, nie | 


„| doroczne walne zgromadzenie członków Towar 
| stwa w lokalu Tow. Al. Ujazdowska 43. Na po 


sny obręb: przeznaczonego dlań « då zamieszkania. te- |. 


Złodziejo” „1 wolno: byl przebywać neg w 


< miastach powiatowych a ponieważ ani w mieście 
powiatowem: ani w najbliższej takiego - miasta oko- : 
Hey, złodziej nie mógł zaluszować swego piętna — 
przeto bywał skazywany | Ra” izolację. "nie mógi ni- 
gdzie dostać pracy i w tem. sposób prawo rosyjskie 
„pehało go w. dals szym Sagi: rę do RZA ee. RA 
| „rzemiosła... l 


Nędznie zatem przez aeii o prze- 


„Sea WA Po i Rów na. »ópóciino | A 


E E E RZA esea -i PREM a na PEE PVPE EE EE EAE NOZ ESEE AN EAE i P PRESJĘ a KURS KEREN 


'uwlec z siebie skórę p 


 tecznych... 
eja“ władz rosyjskich nawróciła ich n BA dn 


przypisać, ponieważ urodzaj tegoroczny: na 


| Również niektóre wezczne i 
| można dostać w niektórych okolicach podmiej. 
"| skich. Naogół jednakże powiedzieć o 3 nis o 


| na dzień 1 


| na dwa okręgi główne žan 
4 pod kierunkiem starszego wachmistrza, Fuhrmanna 


przed przyjściem parostatku — gromadzą się 
*Ków.i indywiduów, które operują po kiesze 


przez różnych „zawodowców, Dość często d d 
chodzi również na tem tle do zajść i niepon 
zumień między bandą złodziejską a publ 


KÓW milicyj inych w pobliżu tej przystani, Eh 


wianym. kradzieżom ulicznym. 


| po Litwie, Kurlandji 


i pasažerowi 2 


a ul. 


Z W. >" Í mieszk 


a 


iD dbrn 3 zaa s Wigo moża A 
smości i wstąpić do żer pracownik 
Czy zka dla złodzież tutejst RE 


rzetelnej pracy i ilu ich nawróciła — ni 


z pól i z ogrodów: 


* Żniwa w okolicach podmiejskich s SA 
ukończeniu i przedstawiają się bardzo 
myślnie. Toż samo donoszą z całego Ka 
stwa Polskiego mimo, że z początku wido 
urodzaj były nadzwyczaj niepewne. ca 
zatem zboża na polach ma się naogół ku 1 
cowi z. wyjątkiem zasiewów owsa, Który 
dzie zebrany w <iągu najbliższych tygo d 

"Jarzyny ogółem odznaczają się 
Arci 00 niewiadomo jakim wzglę: 


ju 


rzyny jest bardzo znaczny i przewyższa zb 
ry EA Główkę kapusty np. spr 
dają po mk, „ w tejże cenie. ai pu- 
maki itd. — ć 
> Ukazały się też na targach wczesne jabłka aa 


gatunki Siwi 


Bak i 4 Małyszew. 


Talk opowiadaja osoby przybyłe z nad No wa 
y; b. pomocnik. oberpolicmajstra warszawe 0o 
skiego generał Bałk, i b. prezes dyrekcji tea: 


aby zarobić na skromne ae. z 


z Tow. gniazd sierocych. 


sej Tow. gniazd sierocych zawiadamia, že- 
w dniu 8 sierpnia o godz. 7-6j wiecz. odbędzie si 


ku dzieniym są sprawy: zatwierdzenie spraw 

rocznych, — wniosek -o zamykanie rachunków nie 
stycznia, a na 1 lipea, — zmiana pare 
grafu statutu co do formy przyjmowania j wyknę 


- Okręgi żandarmerii pow. Warsz. 


"0d. dnia 9 b. m. podzielono powiał Warszawski ; a 
darmeryjne: wschodni 


i zachodni — pod kierunkiem st. żandarma Rate 


| scha. Pierwszy mieści się w Warszawie, drugi w 
| Nowym Dworze. 


Okręg wschodni obejmuje 11 okręgów, które 


„mieszczą się w: 1) Faleniey, do której należą gmi- 


ny Wiązowna i Zagóźdź; 2) Jeziornie z gminą Wł 
lanów, 3) Karczewie z Otwockiem, 4) Markach g 
Bródnem, 5) Miłośnie z Wawrem, 6) Okuniewie, 7) | 
Piasecznie z Nowo-Zwiczną, 8) Pruszkowie z Fa- 
ientami i Skoroszami, 9) Pustelniku z Dembem 
vara 10) Radzyminie i 11) w Wołominie 3 z 
Okręg wdetrodai obejmuje 9 okręgów, a miano- 
wicie: A Babice, do których należą gminy Blime 
i Ożarów, 2) Błędówka z ai 8) Kroczewo | 

z Zakroczymiem. i Załuskami, 4) Leoncin z Git 
skiem, 5) Łomianki z RAT i Młocinami, A > 
Nieporęt z Jabłonną, 7) Nowy Dwór z corn i Poo à 
miechówkiem, 8) Serock z Zegrzem, 9) Zaborów 2 


- Przed nadejściem parostatku. 


w pobliżu. przystani na Wiśle od strony 
Zjazdu — w godzinach przedwieczorych, 


znączne tłumy różnych podejrzanych osobni- 


niach bliźni ch, oczekujących na przybyć 
swych krewyy gli, lub znajomych. Nieobecność 
zupełna w tych okolicach jakichkolwiek p 

sterunków milicyjnye ch sprzyja kradzieżom kie- 
szonkowym, uprawianym na szeroką s 


noscia. 


Dobrze b TR aby komisarjat mificyj 
tego okręgu 12 ustawić kilka posteru 


dac w ten sposób kres zupelnie rea ur 


- Konduktorzy warszawsey. 
„Jeden z Żydów, który odbył ciodowyk : 
Zd i Inflantach, opowiada W W 
Sz: im „Hajnele* o swem sanie a 
skimi kouduktorami. Było o. > a. - nej 
idacego z Szawel do Libawy, RA 


Ronduktor. wyei aga rękę i 
„Szulem a 


Ry aj kiej Pelno 0 g0 yia w oime 


Nale wkzch i 23 


łał i jest konduki 


(Posiedzenia 26). | 


dniczący dr. J. Rosenblatt otworzył po- 
Siedzenie o godz.. 


szkier. 


Na porządku gziennym dalsze rozwa- | 


żanie projektu ustawy 
o miejskim podatku od dochodu. 


Wieeprzewodniczący odezytuje wnio- | "Sacha | czyni uwagę, że jakk alwisk płatni- 


sek nagły radnogo dr. Konica i towarzy- | 


szy w sprawie rewizji uchwały Rady Miej- 
skiej z dnia. 10- 80 b. m. co, „do paragrafu 


"14 ustawy. 
Radny de: Robic ¥ y 


cie go w brzmieniu następującym: 


„O ile dochód, wykazany przez po- | 
datnika lub też. stwierdzony . przez postę- |. 
powanie podatkowe, okaże się niższym od | 
spożycia podatnika, stwierdzonego przez | 
komisje podatkowe, to za podstawę do | 
wymiaru podatku od dochodu przyjęte zo-.| 


staje to spożycie, Spożycie to bierze się 


jednak w stosunku */, wartości rzeczywi- | 
stej. Magistrat, w razie konieczności, mo- | 
cen jest wydawać w tej mierze postano- | 


wienią specjalne, 


Radny. Hertz wystepuje. przeciwko 

rewizji uchwały, uważając, że żaden z oby- | 
 wateli nie powinien być w lepszych wa- | 
Gra nie warta jest 
świeczki, gdyż różnice wypadną mini- | 


runkach, niż miasto. 


malno, 
o wW głosowania rewizję uchwały przy- 
Jeto. 


sek obowiązywał tylko podczas wojny. 


Radny dr. Konie podkreśla, iż: całą 
ustawę uważać należy jako „prowizorjunm, | 
gdyż podatek od dochodu winno Boblorać | 


państwo. 


"Tu wywiązuje się „towarzyska po- |. 


gawędka* między ławnikiem Dyljonem, a 


radnymi Grohmanem i dr. Konieem, prza- | 


 mawiającymi. z miejsc. „Pogawędki“ tej 
„reszta radnych prawie nie słucha, rom 
dząc między sobą rozmowy. 

W końcu radny Grohman zgłosił po- 
prawkę, że „płatnik, który wydaje na spo- 
zyoio więcej aniżeli zarabia, będzie płacił | 

od połowy tego co zarabia, 


Poprawkę tę: odrzucono, iuobwslono | 


wniosek radnego dr. Konica, = . 

Dalej odczytany: został dragi wnio- 
gek o rewizję uchwały eo do części Ipa- | 
ragrafn 28, uchwalonego na posiedzeniu 
poniedziałkowem. 


Konieczność rewizji uchwały refera. | | 


je radny dr. Konie, ` ce zebrani zaakce- 
_ ptowali. 
Część I paragrafu 28 została zatem | 


üchwalona w brzmieniu następującym: 


„Kto nie złoży zeznania podatkowe- | 
go, do którego jest obowiązany w ozna- 


ezonym terminie na zasadzie paragrafu. 
musi zapłacić. prócz ostatecznie w 


22, 
drodze wymiaru i przysługujących mu 


środków prawnych ustalonego podatku — 


dodatek w wysokości 4%“, 


grafu 40. 


Radny Helman prosi o wyjaśnienie | 


eo do części II tego paragrafu, której 
brzmienie jest następujące: „jeśli czło- 


nek komisji nie może być obecny na ja- | 
kiemś posiedzeniu, to należy wezwać na- | 
stępcę, w miarę możności na jego miejsce |: 


wybranego, lub też powołanego“. 


Ławnik Dyljon wyjaśnia, że zasto» | 
obowiązujący przy |. 


sowano tu system, 
wyborach do Rady Stanu. 


Radny Helman: Naprzykład — radny | RB 


Hertz ża dr, Rosenblatta? . 
< Radny Sachs i inni: Tak, tak! (śmiech). 
Paragraf 40 uchwalono W rodaka 
magistratu. 
> Nad- paragiaiem: 41 wywiązuje się 
„dyskusja, w której zabierają głos: radny 
inż, Russak, Hertz, dyr. Sanne i ławnik | 
Dyljon. 


Radny Hertz proponuje aby posie- | 
dzenia komisjii podkomisji prawomocne. 
były przy obecności 3. członków. Popra- | 


wkę tę odrzucono. 
"Radni dyr: Sanne i inż. Russak pro 


ponują zmniejszyć liczbę członków komi- A 
sji i podkomisji do 7 i aby posiedzenia | 
ich były prawomocne przy udziale POWY. 


członków plus Joten, RZ 


Piai radnego dr. $ 


unkowych i komisji P 


6-ej m. 55 wieczorem. 
_ Sekretarzami byli radni: Spiekerman i iPra- | 


| ' imieniu komisji 
skarbowej referuje kotoczność rewizji | 
uchwały. paragrafu 14, proponując przyję- | 


Przystąpiono do rozważania para- 


-Do oabi 42, z części 1 „przyjęto | | 


ępującej: „wszyscy ezłenkowie komisji | 
tkowych po- | 
podanie ręki l 


Ca z wa r t ek s 


Rozdział v: Organy | środki prawne. 


: Do paragrafu 45 przyjęto poprawkę 
radnego inż. Russaka, aby skład komisji 


| głównej powiększyć do 9 członków, z któ- 
-|rych 3 powołuje magistrat, 
ć Bada Miejska. 
Na wtorkowe posiedzenie Rady Miej- | | 
skiej przybyło 29 radnych. Wiceprzewo- | 


6 zaś EA 


Paragraf 46 przyjęto w redakcji ma- 
gistratu. 
©. Pizy” rozpatrywaniu paragrafu 47 Za- 
bierają głos radni Helman i inż. Kloc- 
man, Oraz pierwszy. burmistrz inż, Skulski 
i ławnik Dyljon. -- 

<- Utrzymuje się poprawka radnego 
Helmana, aby wszędzie, 


„lub ławnik“, 
W. „sprawie "paragrafu 48, radny dr. 


"kowego, dodać: 


kowi przysługuje. prawo zapoznania się z 
całem. postępowaniem komisji podatkowej 
„przy określaniu jego dochodu i wymiarze 


| podatku, to jednak temuż płatnikowi nie 
nazwiska 
szacujących jego do- 


powinny być komunikowane 
- ezłonków komisji, 
Skody. = 


jąć to pod uwage, poczem paragraf 48, 


"m agi istr atu. 


Dział V. Początśk i state obowiizki 

podatkowego. Zmiana kwoty podatko- 

da i „pociągnięcie do Pr AMIA 
, w ciągu roku. > oo 


Do paragrafu 50, 
radny 
„obowiązek podatkowy rozpoczyna sie, 0 
dle uwarunkowany on jest przebywaniem 


części T punkt 2, 


trzy miesiące”. 


zgłasza poprawkę: „obowiązek podatkowy 
nstaje przy zmianie miejsca zamieszkania 


| — któ- 
Radny. Praszkiet proponuje aby wnio- | Jab pobytu—z końcem miesiąca, w 


rym ta faktyczna zmiana miejsca zamiesz- 


nik zawiadomił o wyjeździe”. 
„Na. powyższe: poprawki: 

„wyraził swą zgodę. - zę” 
Radny Kaffanke proponuje w części 

H umieścić. punkt 5 treści następującej: 
„obowiązek podatkowy ustaje w razie n- 
aty. posady lub pracy, o ile- wydatki 
płatnika na. spożycie nie przekraczają 
_ 8,600 mk. rocznie”. 

- Ławnik Dyljon wyjaśnia, że zasadą 
płacenia podatku jest dochód za rok u- 
biegły, wniosek więc radnego Kaffankego 
jest nie do przyjęcia, U nowoprzybyłych 


magistrat 


' zmniejszenie podatku może „być przyjęte | 


PE: uwage. 


"Wniosek radnego Kaffankego wiek- 


Ą szością 2 głosów odrzucono, ih paragraf 50 
uchwalono. 


redakcji magistratu. 


"Wobec skreślenia drugiego już pa- 
aera, dawny 56 jest obecnie 54, — 


(55, 56 i 57 w redakcji magistratu. 


jest obecnie z kolei 58. 
- Paragrafy 58, 59i 60 przyjęto W re- 
dakcji magistratu. | 
"Do paragrafu -61 radny dr. 
proponuje, aby zamiast wyrażenia 
dze nadzorcze“, użyć „władze właściwe”, 
na co: zg rodzono się przez głosowanie. 


Konie 


i dó. paragrafu 62, 
wypada Wręcz odmiennie... 
Radny dyr. 


panujo posiedzenie zamknąć. 


-wiecz. posiedzenie zamyka. 


„jekteń podatku od dochodu zgłaszana 
jest niezwykła ilość różnorodnych, nieraz 
| Wręcz sobie przeciwnych, lub niemal iden- 


| „Łyeznych wniosków, pomimo powstającego 


stąd chaosu, należy zaznaczyć, Že prze- 
„wodniczący dr. Rosenblatt doskonale or- 
-jentuje się w każdej. sytuacji i pomimo 
| niesłychanego z konieczności napięcia n- 
wagi, obrady oe sprężyście. 


Kronika łódzka. 


AR Rady . Miejskiej. 
| "Na wczorajszą 
Miejskiej, poświęcone sprawom ogólnym, 


d. Rosenblatt, sekretarzami 
Praszkieri Spiekerman. |. 
"Po zatwierdzenia z niejakiemi zmią 


i pa do  odezytania komunikatów, 


| "gdzie. chodzi o. 
-i kompetencje kierownika oddziąłu podat- 


Ławnik Dytj on zobowiązuje się przy- 


Jak. zarówno i 49 przyjęto w adakcji: 


inż. Klocman -zgłasza poprarkę: 
W obręcie miasta, x dniem pierwszym 
miesiąca pobytu, o ne tenże przewyższa 


Do części II puta 2 rar Hertz 


„kania lub też pobytu nastąpiła, o ile płat- 


"Paragrafy 51, 52 i 58 uchwalono w 
Paragraf 54, na wniosek radnego 
Hertza, postanowiono skreślić zupełnie. 
_Uehwaleno go, zarówno jak i następne: 


Paragraf 58 na propozycję magistra- 
tu skreślono, tak iż dawny paragraf 61. 


„Wła- 


Sanne. upatruje w tej. 
niezgodności radnych przemęczenie ipro- | 


„Na sali brakuje już. quorum, "wobec 
-ezeg0 przewodniczący 0 godz 9 min. 10 


Jakkolwiek podczas obrad nad pro- 


posiedzenie Rady 


nami porządku dziennego, przewodniczący 5 
G- į 


SE sa „ Parograt 4 48. przyjął > w redakcji m mas B 
$ F gistrabu. se “F 


4 8 _ Paragraf 44 przyjęto Ww redakcji ma- |. 
$ „gistiata, ŻA 


nw dalaharna ATA AERO KW amahan r A AZORY OKI AA a an TO ET WE FCE ZEE aa aiaa O A ETA R T: 
Ś ý p 


Tę. samą poprawkę zgłasza dr. Konie | 
lecz: tn: głosowanie 


| naryjne, 


przybyło 84 radnych. Przewodniczył dr. | 
byli radni: 


5 tipoa 1018 r. 


został uchwalony. 


6025 


syna 


trzymanych prze prozydjam Rady. Miej- 


skiej. 


nowiono przejść do porządku dziennego. 


datków ekonomicznych dla wszystkich pra- 
cowników zarządu miejskiego, 


proporcjonalnych. 
Złożono pięć list. 


radni: Budzyner, Stiildt i Klukow. 


ferje Rady Miejskiej 


nagłymi wnioskami magistratu. 
Dalej przystąpiono do rozpatrzenia 


leczenia ubogich mieszkańców 


magistratu w sprawie zatwierdzenia usta- 
wy © podatku od widowisk i zabaw. któ- 
ry z małą poprawką komisji 


Kursy wakacyjne dia nauczyciel: 
| ludowych. 


Ze względu na doniosłe ZQACESN ie 


w szkolnictwie ludowym nauki rysunków, 


śpiewu i gimnastyki, oraz niedostateczne 


w tym Kierunku przygotowanie wśród’ 


ogółu nauczycielstwa, ministerjum W. FE. | 


| i ośw. publ. organizuje wakacyjne kursy | i rozmieszezoną, w czterech kompletach 


specjalne każdego z tych przedmiotów, 
które trwać beda od dnia 29 lipca do 
28 sierpnia r. b. Kursy 


inb. 


- Ministerjum organizuje również kars 


gratiictwa dla nauczycielstwa, które ma | 
możność prak ztycznego zastosowania tej | 
wiedzy. Kurs odbędzie się w Warszawie, | 
oe od e do 28 denk EU wypłacił w czerweu 15,990 rodzinom, 
dalszy kursu podczas ferji wielkanoc- 
nyeh. Słuchacze wnoszą po 10 mk. opła- 
ty za wykłady, Przewidywane są Hane | 


nia żywnościowe i mieszkaniowe: : 


Kandydaci, pragnący zapisać się na 
| który Z powyższych kursów, winni w jak- 
najprędszym czasie, że względu na ogra- | i 3 

niezoną liczbę miejse, złożyć podania do | Je 25; na odbudowę. dachu nad budynkiem stra 
ministerjum. Słuchacze, przyjęci na kurs 


ze stron dalszych, mogą otrzymać zwrot | 
| Średnia 49; Krystyny Zaleszczenki, ul. Rokiciń- 


kosztów przejazdu koleją. 


W sprawie projektu rozporządzenia 
dotyczącego czyszczenia kominów  posta- | 


Ponieważ komisja rozjemcze-poje- | 
dnawcza nie posiada kandydatów do ko- 
misji mieszanej, któraby określała perjo- | © 
dycznie dwa razy do roku wysokość do= 


i1 do 5 włącznie, 
Do komisji tej ostatecznie weszli | się mieściła przy ul. Ogrodowej 26. 
- Zasadniczo. postanowiono urządzić | 
czterotygodniowe, | 
termin rozpoczęcia ferji pozostawić do-| 
uznania prezydjum Rady Miejskiej. 
Następnie załatwiono się z trzema | 
| komitet rzemiosł przy stowarzyszeniu te- 


wniosku magistratu w sprawie kosztów | 
m. Łodzi | 
(stałych i niestałych) leczących się wł 
szpitalach łódzkich i pozamiejscowych. 
Po dyskusji i wyjaśnieniach, magistrat | 
„wniogek swój cofnął, ; | 
W końcu przystąpiono -d6 wniosku | 


sk? arb owej- 


te odbędą się | 
W miejscowościach wiejskich. Na kursy | 
zapisywać się może jedynie nauczyciel- 
stwo ludowe, mające wykształcenie semi: | 
przynajmniej w zakresie 
6 klas szkoły średniej. Opłata za wykła- | 
dy: i utrzymanie wynosi 75 mk. zą czas | 
trwania kursu. 


Winawerów 


amara po | długich i ciężkich cierpieniach i w Wars 
szawie, dnia 23 b. m. przeżywszy lat 82. 

- Pogrzek odbył się w dn. 24 b. May © ozem zas 
wiadamia pozostała w smutka | 


Rodzina. 


oz - Wyrażamy naszą PA wdzięczność Kolegjum nauczy- 
cielskiemu, uczenicom, abiturjentkom i wszystkim, którzy pomo- 
gli nam znieść straszliwy. cios, stratę AR miajukochańsżego 


_Józefostwo Ab. 


dać będzie - w przyszłości za każdy mié- - 
sige, począwszy od 1 sierpnia włącznie. 
: Nowe gimnazjum męzkie. 


-Progimnazjum polskie Józefa Bad- | 
wańskiego przeszło na własność p. Kazi- 


| mierza Tomaszewskiego. 


-Pan Tomaszewski będzie prowadził 


| nabytą uczelnię jako gimnazjum 8-klaso- 
| we, na co otrzymał już koneesję od mi- 

postano- | 
wiono przystąpić do dokonania WYBORÓW 


nisterstwa wyznań i oświecenia publicz- 
nego, i 
-Od 1-go września będą czynne klasy 
Nowa uczelnia będzie 


Ze szkoły rzemieślniczej. 


W celu zorganizowania kursów wie- 
czorowych w szkole rzemieślniczej chrze- 


+ ścijańskiego Towarzystwa dobroczynności, 


które mają się rozpocząć we wrześniu, 


chników nawiązał kontakt z przedstawi- 
cielami rzemiosła: metalurgicznego, | 

Ww szkole rzemieślniczej nauki zas 
czną się 1 września. Kursy przędzalni- 


| ebwa i tkactwa nie bedą prowafzone, z po~ 
| wodu braku surowców. 


| Biblioteki ruchome w szkołach ludowych. 


Przy miejskich szkołach ludowych 
od przyszłego roku szkolnego funkcjono- 
wać będą biblioteki ruchome. Obecnie są 
one kompletowane. 


Z półkolonji dla dzieci żydowskich. 


Po rozpuszczeniu do domów pierw- 
zzego kompletu dziatwy z dwuch ogrodów 


| w liczbie 300 dzieci, komitet. półkoionii 
| przyjął na ich miejsce natychmiast nową: 
| partję z liczby zapisanych 1500 dzieci. 
| Partja ta została wykąpaną, ostrzyżoną 


po: 75 dzieci, w tychże ogrodach. 
Dziatwa otrzymuje w dalszym ciągu. 
śniadaniś, obiady i podwieczorki, przy- 


czem pożywienie zostało polepszone. Oko- 
'ło 400 dzieci z pomiędzy ogólnej liczby 


prawdópodobnie nie doczeka się wywcza- 


| sów z braku ogrodów. Dzieci tak zasma- 
| kowały w zabawach na powietrzu, iż pro- . 


szą przełożonych o przedłużanie pobytu 


| w ogrodach i nie chcą powracać do bru- 
| dnych i cuchnących mieszkań. | 


Zapomogi dla biednych. 
Wydział dobroczynności publieznej 


| składającym się z 19798 osób dorosłych 
| i 18047 dzieci, 127,774 mk. zapomóg. | 


Zatwierdzone plany. 


>. Na onegdajszem posiedzeniu” wydziału t- 
downictwa zatwierdzone zostały następujące. pla- 


| ny: na rozszerzenie okna wystawowego w domu 


A, M. Wejnirauba przy ul. Konstaniynowskiej 
ży ogniowej, Konstantynowska 4. Zezwolono na 
rozbiór kę starych drewnianych budynków: L. Le- 
szezyůskiego, ui. Kaliska li; Ch. Z: Edelbauma 


ska 19: 5. Szulca, Szosa > 5, 


Rej estracja powracających nchodźców. | R PE 


" Łódzka Okręgowa Rada Opiekuńcza | | 
zażądała od wszystkich wójtów gmin okre- | ( 
„gu nadesłania — najpóźniej do dnia 8-g0 | i 
Sierpnia—wykazów tych uchodźców, któ- | | 
dzy powrócili i powrócą do swych miejse | 
rodzinnych de 1 sierpnia r, b, E 
azów takieh SMa Okregowa ża- j E 


Wyk 


booki Borenstein 
Izaak Butka 
zarączeni 


w lipcu 1918 r. Konin | 


Koło 


Paki e ye E 


` EE y 


E ak, posiedzenia Rady Stanu, podaje- 
- My. przemówienie, wygłoszone w związku z 
wnioskami: 


: p. Wierzbickiego - co do urucho- 


mienia przemysłu Oraz p. "Parczewskiego — 
w sprawie wywiezienia ks, Michatkiewicza, 


P. Wolezyński; Sa 


Prosze Panów, fest stałą i niezbitą “prawe 


dą, że do normalnego i prawidłowego rozwoju 
życia i bogactwa narodowego są potrzebne 
sztery czynniki. Temi zaś są: praca, nauka, 
przemysł i handel. Te prawdy stare i odwiecz- 
ne zrozumiał doskonale robotnik polski i dzię- 
ki jego usilnej i ofiarnej pracy przemysł nasz, 
w ostatnich latach szczególniej, tak wspaniale 
się rozwinął i tak wspaniałe wydał owoce. 


Nic to dziwnego, proszę panów, że gdy. 


przyszła straszną wojna, że gdy się rozległo to 


grozą przejmujące rozporządzenie „rekwizy- 
"cja", że i tutaj różne organizacje robotnicze i 


związki zawodowe starały się zapomocą czyn- 


ników miarodajnych w odpowiednich miejsco- 


wościach, jak np. w Łodzi, robić starania, aże- 


by tej rekwizycji w miarę możności zapobiec. 
~ Jednak, proszę panów, jedni rzeczywiście 
zmuszeni wyemigrowali dobrowolnie, drugich 
wywieziono przymusowo. Wreszcie wielu z 
tych. którzy powiedzieli sobie, że raczej wolą 
śmierć na swojej ziemi ukochanej, niż wę- 
drówikę za granicę, wywędrowało na cmentarz. 
Ale pozostały jednak ich pokolenia i dla za- 
bezpieczenia bytu tych pokoleń tagd masz wi- 
nien przedewszystkiem dzisiaj z tego, co jesz- 
cze można wydostać, pracę uruchomić. . 
Do tego zmierza wniosek czł. R. St. Wierz- 
l bickiega, który najusilniej w imieniu warstw 
robotniczych popieram. (Oklaski). 


P. Brons 


"W czarnych zaiste, bardzo czarnych bar- 

wach, przedstawił nam przedmówca stan, w 
-_ jakim się nasz przemysł obecnie znajduje. My, 
którzy zbliska tego przemysłu stoimy, wiemy 
jednak, żę on tej czarnej barwy nie nadużył | 
i przedstawił nam tylko szczerą i nagą praw- 
dę. Nasz przemysł zrujnowany, a w ślad za 
tem w letarg zapadł towarzysz nieodstepny te- 


go przemysłu, jego towarzysz i jego odbiorca: 


masz, handel, Czas byłby już do normy te sto 
smki nasze doprowadzić, Š 


Władze pamiętać winny, że Kto niemioral- 
ność sieje, ten niemoralność zbiera. Ja, proszę 
panów, gorąco popieram wniosek p. Wierzbie- 
kiego, który tu został złożony, a od siebie pro- 
szo o wstawienie do tego wniosku następują- 
cego dodatku, na który, sądzę, wnioskodawca 
może się zgodzić. Mianowicie do słów: ad 
cia kmoków celem hack premyer 
dodać głowa: „i handlu“, : 


- Do pięciu warunków wskazanych, pozez p. 
Wierzbickiego, dodać 6-ty: „poczynić starania, 
ażeby odpowiedzialność kolei za całość powie- 
rzonych jej do przewozu ładunków została 
przywróconą, z wyja wypadków siły 
wyższej”. 


P. Zieliński, 


xomisja stronnictw aktywisiycznych wnio- 
sek popiera i solidaryzuje się Z postawionem 
życzeniem. 

Siłą można zwyciężyć, ale siłą nie da się 
normalnych stosunków życiowych wytworzyć. 
Qlóż, jeżeli te normalne, przyjazne stosunki 
„dziejowe między państwem polskiem a jego 
zachodniemi sąsiadami są pożyteczne dla obu 
stron, to mszą opierać się na trwałych RE 


Stowarzyszenie Restauratorów mi | rzędu 7 | 


Wyszła z z odak. i i anäjänje me Ww 7 sprzedaży 
broszura p. t. | 


Główne zasady pisow 


według ostatnich uchwał BOWIE D Akademii 
Umiejętności z dn. 5-go Stycznia 1918. 


4 Do nabycia we wszystkich księgarniach oraz w biu- 
4 rze dzienników „Promień“, Piotrkowska 81iu => 
| LEA Gębalskiego, Piotrkowska 27. - 


„Cena a a SE | I 


Benedykta nr. 10, 


otrzymało transport papierosów, które dla swych człon- | 
ków rozdzieli tylko w dniu 26 i 29 lipca, od 3—6 pp.]| 
zezwolenie A O mieć przy. A 


wiszące oraz stojące i 


„Godzinyć 


Oierty do admin 


Licytacje } 
W piątek, 
"acja nastbuiścyah rzeczy za gotówkę: 
Pomiędzy godz. 8-3 — 10 rano: 


przy ul. Uegieinianej 58: szafa do rzeczy, sofa, ma- 
szyna do szycia, otomana, szafa do książek; 
przy m. Podrzeczuej 3: ee otomana, 


kredens kuekatay,, 6 krzeseł, 2 lampy. 


Miejski Urząd Sekwestracyjny. 


Łódź. dnia 24 Hipca 1918. 


3 “E 
W. tznepiełnienin. odatitego iewoddaniź | 


watki nm 


A A A AT ZAMACH 


| 
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| 


e ę 
gi używane lub nowe Tai BE 


sub Be B.“ 


Arno Dietel, P Piotrkowska: N 157 
Zakład czynny od godz. 8-ej rano 
do 7 wiecz, w sobotę do godz. 8 


—- wiecz. wr „niedzielę zamknię `y. | 


przymusowe. 
dnia 26 lipca 1918 r., odbędzie się licy- 


awaria 


i. muszą się. „opierać. ną -wzajemnych 
interesach, a nie mogą się: oBiesać: ną o: 


jednej strony przez drugą. 


Jeżeli ktoś chce i tworzy paistia, jeżeli 

ktoś chce współdziałać, jeżeli wydaje takie 
akty, jak 12 września, a przediem 5 listopada, 
to musi konsekwentnie postępować, nie może 
traktować go jako zdobycz. Kończę tem, że w 
imię rozwoju wzajemnych przyjaznych stosun- 
ków Polski do sąsiadów, czynniki miarodaj- 


CORE 


ne zaniechają tej zgubnej Baa Pie po-. 


lityki okupacyjnej. 
P. Studnieki: 


Rząd nasz musi nietylko skarżył 8 się i na- 
rzekać, że my przemysłu nie mamy, nietylko 
nasze skargi i ubólewania powtarzać w Berli- 
nie i w Wiedniu, ale powinien już dzisiaj 
przystąpić do układania przyszłych stosunków 


między państwem polskiem a państwami 'cen-- 


tralnemi. „Gdy nastąpią te układy, gdy my wy- 
każemy się, że chcemy być w tem przymierzu, 
nietylko gospodarczem, ale i militarnem, tò i 
nasze siły gospodarcze nić będą = ograni- 
czone, jak są dzisiaj. 


"Wniosek z poprawką zgłoszoną przez P 
Bruna zostal uchwalony. 


-© wywiezienie ks. Michalkiewicza. > 
Przystąpiono do obrad nad wnioskiem p. 
Parczewskiego w spr. wywiezienia ks. Mi- 


chalkiewicza. Przemawiał p. Parczewski, po- 


czem składał imieniem rządu wyjaśnienia Ja- 
nusz ks. Radziwiłł. 

aś © P. Parczewski: 

Od połowy zeszłego stulecia. ciężkie, tra- 
giezne losy zawisły nad diecezją wileńską, Bi- 


wani i wywożeni, a w każdym razie usuwani 
od zarządu swoją diecezją. Poczynając od ozci- 
godnej pamięci ks. biskupa Krasińskiego, ad- 
ministratora katedry wileńskiej, nigdy do koń- 
08 życia rządów w swojej diecezji sprawować 
t wykonywać nie mogli. I oto teraz nastąpił 


| znowu fakt tego samego rodzaju. Ks. admini- 


| strator diecezji wileńskiej, ks. Michalkiewicz, 


głąb Niemiec. To samo wydarzyło się, eo było 
w ciągu drugiej połowy XIX stulecia. Wyjeż- 
dżali dawniej na wschód, obecnie administra- 
| tor Michalkiewicz wst został jeena na 
zachód. |. 


Fakt ten pri w» opinję wiżystkich 
katolików w Polsce. Zaniepokojoną została o- 
pinja katolicka, wobec faktu tak wielkiego, 
tak doniosłego znaczenia, jakim jest pozba- 
wienie urzędu administratora diecezji, Porw 
_szył on sumienia katolickie i dalej. Oto nieda- 
wro wspominano o tem, chociaż przygodnie w 
parlamencie niemieckim. W Radzie Państwa 
w Wiedniu została wniesiona interpelacja, 
podpisana w pierwszej linji przez jednego z 


konserwatystów krakowskich, tych, którzy 


wchodzili w skład N. K. N. Ci wystąpili z pro- 
testem przeciwko temu aktowi przemocy, jaki 
dokonany został w Wilnie. Nie dziwnego, że 
cała opinja polska, że uczucia katolickiego 


skupi jej stale od owego czasu byli deporto- 


został aresztowany, wywieziony na zachód w 


paw pow wia w 


l imię Mickiewicza ł cał PPE wspom- | 
"nienia literatury polmkter 5 są dA dosa. 


RDA ESEE GKS Pa ORPENAECYRE GETZ EA ADEO OWCA 


na sali). 


"Zaraz po iiron. kolo patijotów w 


Wilnie wydalo odezw ę, z której początek po 
zwolę sobie odczytać: 


„Obywatele! Moskale 
opuścili nas w popłochu, Nastała chwila, kie- 


dy stolica Litwy historycznej powinna w jej 


imieniu głośno i dobitnie, co czuje i czego ża- 
da, wyrazić, W wojnie obecnej kruszą się na- 
sze kajdany. Piędź po piędzi usiępuje ziemi 


naszej Moskal, ten wróg najgroźniejszy, Co za- 


przyciągł nam zagładę. Klęska Moskwy to na- 
sze zwycięstwo, to wyrwanie kraju z pęt naj- 
| strasziiiejszego w Świecie ucisku, uratowania 
go od barbarzyństw dziczy mongolskiej. 
stuletnich mrokach niewoli nareszcie iż 
| przed nami jutrzenka wolności". 


"A jednocześnie z ta odezwą. Koła patrjo- 
tów polskich była opublikowana w Wilnie in- 


na odezwa; odezwa, którą ogłosił dowódca nie- 


miecki, hr. Pfeil, a oto co było w owej odez- 
wie: ' Do- ludności miasta Wilna. Niemiec- 


kie siły zbrojne wygnały wojsko rosyjskie z. 


obwodu polskiego miasta Wilna i wkroczyły 
do tego sławetnego i pełnego tradycyj grodu. 
Był on zawsze perła w sławnem Królestwie 
Polskiem. Królestwo to zaprzyjaźnione jest z 
narodem niemieckim. Wojsko niemieckie go- 
raco współczuje ludności polskiej, wystawio- 
nej na takie ciężkie trudy. Z oburzeniem spo- 
gląda wojsko. niemieckie na brutalne i hanie- 
bne czyny, dokonywane w imieniu nosicieli 
władzy rosyjskiej nad ludnością cierpiącą i jej 
mieniem”. 
slowami: „Niech Bóg błogosławi Polskę". Po 


upływie lat niespełna trzech jakże licuje z tą 
odezwą hr. v. Pieila to, co się w tej chwili w 


Wilnie. stalo i to, co się wogóle tam dzieje. 
My, Polacy, współczujemy i uznajemy w zupeł- 
ności prawa prawa litewskiego narodu do de- 
cydowania o politycznym losie swoim na jego 
własnym terenie. 


Los polskiej ludności na wschóż « od grani- | 


cy Królestwa kongresowego interesuje nas ży 


wo, współczujemy z nią i sprawy ludności. pol- l 


skiej na tamtym terenie zapomnieć nigdy nie 
możemy. (Brawa). Co było powodem wywie- 


zienia ks. administratora Michalkiewicza, mnie 


dokladnie wiadomem nie jest. Szczęście, że ist- 


„nieje prawo kościelne, w myśl którego tylko 
papież decyduje kto może rządzić diecezją. Na- 


ród polski w tej chwili wierzy mocno, że Stoli- 


ca Apostolska, która niejednokrotnie broniła 


narodu polskiego w ciężkich momentach histo- 


rycznych, jakie on przeżywał, w tym ciężkim 
"momencie osłonić może wiernych swoich, ta- 


podowości polskiej, odpowiadając zasadom słu- 
szmości i sprawiedliwości i zgodnie z wymaga- 
niami Kościoła. Sprawa wywiezienia ks. Mi- 
chalkiewicza będzie przez Stolicę Apostolską 
zdecydowaną. Tymczasem jednak powstał fakt 
w obecnej sytuacji politycznej pierwszorzędne- 
go znaczenia, fakt, który niewatpliwie spro- 


„wadzi i sprowadzić musi w sprawie ogólnego | 


rozwiązania stosunków mą wschodzie Europy | 
bardzo poważne trudności, który jednakże na 


przyszłość polskiego narodu oddziałać w dú- 


świata w Polsce do żywego zostały tym aktem | 


dotknięte. Dotknięte zostały uczucia katolic-- 


kie, ale także i polskie wogóle (głosy na sali: | 


słusznie!). 
W diecezji, w Której rządy sprawował do- 


tąd ks. Michalkiewicz, przeważnie ogromna 


większość wiernych należy do narodowości | 


polskiej. Wobec tego fakt, który się siał nie- 
dawno, a który nas wszystkich, świat katolic- 
ki i cały naród polski, tak ż żywo obchodzi, przy- 
wodzi na myśl wspomnienia niedawnej prze- 
szłości 18 września 1915 r. wkroczyły wojska 
niemieckie do Wilna, tego miasta, które nam 


wszystkim Polakom jest tak drogie, z którem 


6020— || 


| 2689 | 


lustro, 


8014—1 GYNA, i piętro. 


chu zniszczenia marodowości na wschodzie od 
granic Królestwa kongresowego nie może. Tam 
żywioł polski, bratni mam naród, przetrwał 
bardzo ciężkie cząsy, przetrwał okrutne w dzie- 
siątki lat. trwające opresje i to, co mu w tej 
chwili grozi ii to, co w tej chwili na niego spa- 


da — „przetrwa arewętpi wo. RI 1 bra- 


wa). 


"Ks. Janusz Railniwilt: 


"Wiadomość o wywiezieniu z Wilna admi- 
nietratora diecezji wileńskiej, ks. Michalkie- 
wieza, głośnem echem odbiła się, jak to mówił 
przedmówca, na wszystkich ziemiach Polski. - 


eee gdzie tylko bije żywemi tętnem ser 


"Biantstawa Czajkowskiego. z) 
Obrazki wierszowane o Polsce i o duszy polskiej (2 czasie | 
"wojny powszechnej. m 
Serja I: Do Boga, Trzeci maj, Hlbatros, Żniwa, Szaleniec, Nad i 
kolyaska, Wlygnańcy, Olos wołającego na puszczy, Przebaczyła, || 
Zapóźrno, Zamarły las, Zmar'wychwstaje, Pobudka Serja IL] 
-I lesie, Carusią mt zabrali, GI koszarach, Wieści niema, Dodii 
rózgamii; Na czujce, 0 wróżki, i zabrali dzieci w nocy, Nie od-]|] 
|| damy zbirom katom, Wista ruszyła, WI Wielka Sobotę, 


majową, Posuchą, WI zaprzęgu, Na Ściernisku, t odbiegit od Niej || 
_ 80, Na rozdrożu, Idą chłopy - żołmierzyki, Czy już jest? * 
| Cena aait m 17. zo. 


pó Te we dokisto Aelegarntac 


W vborowe obiady i ko acje. po 
miejsću i do domów, w ydaje się przy nl. Widzewskiej. -90, lewa oij- 
Upraszą sę o , wcżeśniejsze zenawianie. E : 


wi polskiej 


| YLej, 


|| nia 


GQ nogi 


cenach | 
spnych, na’ 
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Dluga tą odezwę kończy hr. Pfeil 


"Po 
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I Wyższej pEr Talej odka | - 
|| cyjnej w Zgierzu, B 


śl) podaje. dò wiadomości zainteresowanych, że egzami- 
BA ny wstępne do klas wstępnych, I II, IM, Ty, Yi 
| rozpoczną się dnia 26 sierpnia r. b. Żgło- 
alf szenia kandydatów, w które wchodzić winno poda- 


|| nie na imię dyrektora szkoły, świadectwo urodze- 
25 mk. 


| we wtorki i piątki od godz. 10 do 12. 
Dyrektor: Stefan Pogorzelski. 


SOSNOWE, brzozowe i debowe w szozapach R AŻ 
drobne rąbame dostarcza od 30 pud. || 


a Aa prywatnych, BARNA i fabryk a także wago- || 
st. Łóż PO Senach ajniższych 
Bino kiso L. Stankiewicz. i S-ka- 


Poleca kwiaty a i denicz 


|. "QWOQOCe sezonowe, Kartofle młode. 
Bukiety, aa usa 


ge © polskie, boleśnie ek wiadomo Ko 


„homo sum et humani nihil a me alienum pu 
t% Mógłbym to ok reślenie przeiłumaczyć. 


mis » Piotrkowska nr. lit. 


potrzebuję przed Wysoką Jóbą © AZA | 
rząd polski wyjątku. stanowić 'nie moje 
mogę użyć tu starego określenia łacińskiego, 


za 
język polski. „Jestem Polakiem i wszystko il 
wszędzie, g“ dzie interes polski wchodzi w mel 3 
szczerością wobec 
nawiazania życzii wych stosunków sąsie 

stosunków oparty ch na stałej życzliwości i i obod A 
piner zrozumieniu wzajemnych zwi A 
stwierdzam, bo także z całą stanoweżością, któ< 
rej wymaga odemnie interes narodu polskie) > 
go. Muszę Baa £ zwrócić panom członkom tej s 
Wysoki iej I 


szych interesów narodowych i kościelnych; | 
splot, który nakłada na rząd polski obowiązek | 
nietylko bardzo daleko idącej rozwagi, lecz 


również obowiązek bardzo daleko idącej pi. 


stnożności. Wobec łatwego zrozumienia powod 
dów natury prawno - - politycznej dla rządu pole 
skiego jest niemożliwem w tej sprawie inter- A 
wenjować oficjalnie. Przyjmuję jednak do wia=' 
domości wniosek podpisany przez p. dziekana; 
Parczewskiego i tow. gotów jestem zadość ` 

uczynić życzeniom wyrażonym w: tym wnio- | 
sku i uważam, iż moje : „oświadczenie już poe o 
niekąd temu życzeniu zadośćuczyniło, EE 

W glosowaniu wniosek przeszedł jedno: 
głośnie. Na tem zakończono posiedzenie, 


Naiępne w piątek dm. 26 b. m. 


o komisji finansowo-gospodarczej. 


.. Onegdaj obradowała Kamisja finansowo: 
gospodarcza. Rozpatrywano projekt ustawy a © 


monopolu środków słodzących. Po odczytaniu 


poszczególnych . paragrafów i po przeprowa: 
dzeniu dyskusji uznano projekt za niemożliwy 
do przyjęcia. 
Również projekt ustawy podatku wd droë- 3 
dży, po przeczytaniu, bez dyskusji uznano zą 
nieodpowiedni. 


Z Komisji budżetowej. | 


l Po bezowoony ch próbach na dwóch posie 
dzeniach osiągnięcia porozumienia co do wy- 


borów prezydjum Komisji budżetowej, one- 


gdaj wreszcie wybór doszedł do skutku. Prezes 


go. 
z Komisji główńej: 


Onegdaj odbyło się posiedzenie Komisji 
. głównej pod przewodnietwem p. Parczewskie- 
| go. Zastanawiamo się. nad tem, czy wobec za. 
„datwienia zadań, nie rozwiązać komisji. Po 
| dłuższej dyskusji zwyciężyła opinja, aby trwa- 
nie komisji przedlużyć po dzień 1 listopada, 
a to z tego względu, iż w czasie tym mogą się 
koda areny, konieczne do wana 


Htwai T wi a a 


Wiener Allg. Zeitung” donosi ze Sak: 


got 10 Abe „rozpoczęły się. zoliowanii | 
pokojowe między Rosją a Finlandją, Głów- 
nym punktem spornym jest twierdza Imo, 
rej żądają obie strony. naci żądająj 
także Karelji. 


za egzamin, przyjmuje kancelarja 


opałowe Suche | 


5 aar 


ZŁE 


ly d 4 
kowe, 'Nowalje warzj pwn 


A >. 0. zwiedzć 


mnie obchodzi”. Stwierdzając to z całą! a 
ck 0 >kupacji niemieckiej, z całą | 


| szczerością, ki órej. obecnie wymaga gotowość - 


leńskie sj jachódki taki splot najróżnorodniej. 


sem. wybrano p. Radziszewskiego, wiee-preze: | 
sem p- li bidktego, sekretarzem p. "Targowskie. 


Zastatem protesora Kawalskiego | W. 
aren Le 


ne — na policzkach łuna — w oczach błyskawice... 


o Na biurku Stos Ppisyh , więtozakni arkuszy 
$ książka otwarta... Ę | 


— Peregrynuj: Jasmo. na a kanap 
| się do mnie. Wysąp się. Kułasy po wgramoleniu sie 


na czwarte pietro muszą ei doskwierać. Jeżeli 


brzunie masz puste,  mosterdzieju, przy! 


żę memu 
fraucymerowi aplikować ci 


starki? 
o Dw. języki przemawiasz — a. 
— Może i zdziebko dziwnym, Ale imaginuj So- 
bie, waszmość. Odewezoraj zachłysiuję się zachwy- 


tem, czytajac prześwietną „Insurekeję roku 1794" | 


| lubego Reymonta. „Nocki nie dospałem, Rozanimo- 
'walem się srodze w siarczyście kolorowym jezyku 
„ Reymonta. I już wcale nie potrafię jadaczki na jen 


szy sposób rozewrzeć, Reymont jest chłop setny. ` x 
s | grzeczna i sensowna — przyświer- | 


 dziłem. ; 

— Czekaj asan — - marcypa anow 

— Ale © pan piszesz? 

-— Dasz waszmość apla jak rzecz Pa 
speruję. Ale kawalerski RAOR: iż mi nie Iyos 
- pomysłu... ES ; 302 ; 

— Kawaks? koi n Er RA 


— Tedy zakonotuj sobie. Kiedym czyfał weż: | 
ra Reymonta, z. początku-m czoło. miał zradlone- 


trawiącą udręką. Wstyd mi rozpierał pierś, gdym 


przyrównywać jął wczorajszą plomienność Warsza- 


wy Kościuszki i Kilińskiego z  dzisiejszem. ospal- 


stwem, a ofiarnością minioną z paskarstwem, B 


skąpidralstwem obecnem. Czułem, że. „wniebosiężny 
hejnał dzwonu Zygmuntowego . przegrał się, że: 
duch naszych Natia zdezarmował się, znikczęmniał 
do can — 

Poranki. Teod wizję Kościuszki w Rey- 
monia?: Powiem ci to heksametrem moim: 


kn asa mknie do ataku z kopią 


złożoną... aj 
cE złotem lśni mabijana | 
Czarna ta dBm A szyszak mu czubem piór | 


Osie syda u ramion... 


strusich powiewa... 


VA poza a. opuszeżonych przyłbicy piorunne a 


- spojrzenia... 
Rumak w "blachach ES Tuskach.. „Niehamowana 
EL forjat : 
Cóż z RE. | zostało... 
— No, niby. wojna idea nie ubiera się. | 
fak jak ongia 


0 duhat 


gól!.. 
cher w „kształt ryterża. zaklęty. „A. wszak À już 
Kościuszko biadał, że to było jego CZASU. jeno "=. 


„Widmo: „Awieśności i „dhrwały dowo. struchla- 
am pokoleń”. | 

Ale Košciüsikő zbudził je jeszcze pod Raela- 

wicami... 
no? 

Glowe zwiesii markoti na dirias 


gluche echo odbite od a martwej p P> 
słości? 


„Zauważ — widzę za lat sto naszych pien- A 


ków: wylizanych, surdutowych, wyblakłych, obsia-. 
dujących tłuranię krzesła Udziałowej.. A na ulicy. 
na teorbanie ślepy: dziwak — spadkobierca Home- 
'ra-Wernyhory — gra im na teorbanie za miedzia- 
ki i wyśpi ewuje naszą Iliadę... 
..Wiesz? — zacząłem dla tego śpiewaka 3 prže- 

rabiać Reymonta na heksometry... 

— No, i jakże wypadło? 

— Przedziwnie |. 
BAM... 

Jal odczytywać: mi na o ala ustępy z Lai 


natury — -przerobione na rytmy „klasyczne. Przebo- 


gaty, barwny, jędrny styl Reymonta pozostawał — 
zmieniał się li nieco porządek słów... 


drgała nademną.. — 


Oio próbka, która utkwiła mi w pamięci: 
Prii stanu i wieku różnego persony się tłoczą... 


| strach... 
Bowiem : nowi weiąż Ludzie 2 z nowemi płynęli 

- darami... 
Sieme i palne 1 bronie składano i srebra 

` stopione, © 
Cięż jie dzbany, zastawy stołowe i roztruhany. > 


> te taramuszki... i t d. 


A oiowyśi | po kdukadziesiąt dukatów 


i mi stojące... Dawali 


z mi 


duru omaszczonego 
półkopą jaj i śmietaną. A; może ieówion deryk, 


; być upaństwowione. 


| pół miljona rubli. 


Zreszta posłuchaj i PA 


przedsiębiorstwa te fimansują i 
dawniej dochody. 
A miałem 


| stwowienia, staia się członkowie rad, zarzą: 
wrażenie, że to struna. liry Homera „Palięa się i | 


ko część kapi talu 


zalot kobiecych. roboty mareypanowej 


i, | się obecnie 

"| položenia dolychczasowego do złożonych formi | 

> socjalizacji. 
„55 Telegralcznej mówią oprócz v Przemyśle 
Z. wyżej wyszczególni ionym jeszcze ur 


"Na podstawie doniesień | pism Wiemięchih” 


znane już jest dokłądnie : rozporządzenie władz | 
<bolszew ididh o warunkach upaństwowienia 
przemysłu. „Jako własność: federacyjnej tepu-_; 
-bliki sowietów uznane zostało górnietwo, Bę- 
„dące dotad: majątkiem towarzystw akcyjnych, 
lub udziałowych i eksploatujące: materjały o- | 
 pałowe, żelazo i miedź, dalej przedsiębior 
„stwa, wydobywające platynę, 
| cynk, srebro, chociażby te ostatnie nawet nie 4 
| należały do towarzystw „akcyjnych. Oo do 
złota i soli to. wyliczone. są imiennie te towa: | 
rzystwa, które zostaną upaństwowione. Wzię- i 
to tu pod uwagę największe tego rodzaju 


-asb est,- 


przedsiębiorstwa, jak np. kopalnie złota: Le- 


> Bir RÓW A = R beryj e i t a W 


i stwa, 


- | które stanowią pewną wyjątkową specjalność | 
"w granicach republiki sowietów. W przemy- j 
śle przędzalniczym zostaną własnością pań- | 
| stwa tylko towarzystwa akcyjne i udziałowe | 
(mie „z ograniczoną poręką”, jak chce „Berli- | 


ner Tageblatt“, bo takich w Rosji niema) od | 
1 miljiona rubli kapitalt zakładowego, pro- | 


"| dukujące wyroby z bawelny. Fabryki produ- 
-4 kujące w juty, wełny, lnu i' jedwabiu, zostaną 


upaństwowione już przy kapitale zakładowym 
Fabryki wyrabiające towa- 
Ty z konopi już przy kapitale 200,000 rb. na- 


: leżności mają do państwa.. 
Coś : z 4 E 
- łego ducha aiad ješzoze w. Teena: Ale nao- | 
Tamio to. był. — jak mówi Reymont - — wi | 


Przemysł elektroiechniczny od i -miljona 
kapitalu zostaje upaństwowiony. Chodzi tu o 
zaklady elektryczne wogóle, a oprócz tego, 


: produkując dynamomaszyny, motory, aparaty 

| i kable. To samo odnosi się do fabryk tłusz- 
| śżów a mydła, - W przemyśle drzewnym upań- 

| stwowione zostają wszystkie zokłady o mecha- | 
| nieznych i technicznych urządzeniach (tartaki 
| parowe i th p.). 
A dziś co —  wwłaszcza tu, w RR | kowy cały, zarówno akcyjny, jak i prywatny, 
l | staje się własnością państwa. „Fabryki szkła 


-| i ceramiczne skórzanej galanterji i butów zo- 
— Ściskałem zęby — ciągnął — miała, na | 3 J] Sa J 


to, w jakim celu, po kiego licha, dla kogo wskrze-- 
asza Reymont ie nadzwyczajne obrazy? La. -Co my z | 
- tem zrobimy jutro, skoro już dziś. brzmi. to, jak | 


Przemysł gumowy i kauczu- 


stają przyswojone przez republikę sowietska 


przy. pół miljonowych kapiiałach w towarzy- 
<stwach akcyjnych. Toż samo odnosi się do 
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